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Nota polska w sprawie rewindykacji
mienia zrabowanego przez Niemców

BERLIN (PAP) — Szef pol
skiej misji wojskowej generał J. 
Prawin zwrócił się w dniu 27 gru
dnia 1946 roku do dowódcy bry
tyjskich wojsk okupacyjnych w 
Niemczech M. Scholto Douglasa 
x notą, w której podano m. in.:

„W czasie okupacji i w okresie 
wycofywania wojsk władze nie
mieckie wywiozły z naszych naj
bardziej nowoczesnych, polskich 
zakładów przemysłowych do 
■przedsiębiorstw niemieckich, na
leżących do b. koncernu Herman 
Goering Werke w okolicach Wat- 
tenstadtu i Salztigcr, około 5X00 
wagonów różnego rodzaju obra
biarek, maszyn, narzędzi i unią, 
dzeń. Już przeszło od pół raku 
polska misja resiytucyjna w bry
tyjskiej strefie okupacyjnej stara 
się o zwrot tego mienia. Trudno
ści, na jakie przy tym napotyka, 
są spowodowane naszym zdaniem
m. in. następującymi okolicznoś
ciami:

Mienie powyższe znajduje się 
W posiadaniu instytucji niemiec
kiej „Abwicklungsstelle fur Werk 
grupipen GG“. Instytucja ta, któ
ra powstała w czasie wojny i mia
ła za zadanie rozdział zagrabio
nego mienia pomiędzy przedsię
biorstwa w Niemczech, istnieje 

| nadal pod starą nazwą i prowa- 
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ność. Dziś, tak samo jak w chwi
li powstania, stoją na jei czele lu- 

u dzie, Jak Łekna, Kaps, Hoffmann, 
I którzy w ciągu 5-cfii lat okupacji 
| brali czynny udział w okrutnej 
j rabunkowej eksploatacji Poiski i 
I którzy spowodowali nie tylko 
I ogromne straty materialne, ale 

również śmierć wielu Istot ludz-

Echa orędzia 
prezydenta Trumana

LONDYN, (BBC), obsi w!-Se
nator republikański Vandenberg 
wyraził się z uznaniem o orędziu 
prezydenta Trumana do Kongre
su amerykańskiego twierdząc, że 
otworzyło ono drogę do pożyte
cznej współpracy rządu prezy- 
renta Trumana składającego się 
z demokratów, z ciałem ustawo
dawczym, w którym większość 
mają republikanie.

Zawarty w orędziu apel prezy
denta Trumana do Kongresu o 
dopuszczenie większej liczby wy
siedleńców do USA. znalazł ry
chły oddwięk wśród deputowa
nych Kongresu. W kilka godzin 
po wygłoszeniu orędzia, jeden z 
posłów zaproponował projekt no
wej ustawy, w myśl której nie
wykorzystane kwoty imlgraeyjne 
za drugą połowę roku ubiegłego, 
przydzielone zostałyby wysiedleń 
com.
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kich. Ludzie ci, którzy zajmowali 
wysckie staocwiska w partii hi
tlerowskiej, są nadal w posiada
niu zabranego siłą I przewiezio
ne«® do Niemiec mienia. W ich 
rękac-h wraz z maszynami i urzą
dzeniami znajdują się dokumenty 
i archiwa polskich zakładów. — 
Podczas gdy dla urzędników pol
skich dostęp do składu maszyn i 
urządzeń, a specjalnie do wyżej 
wspomnianych dokumentów, jest 
ogromnie utrudniony, funkcjona
riusze niemieccy z „Abwlc&frngs- 
steile, posługując się tymi deku- 
msntami, starają się uniemożli
wić lub opóźnić rewindykację. 
Przekonaliśmy się już nieraz, że 
w polni wykorzystują swe móźłi-

Wizyta marszałka Montgomery’ego 
wsmocni wsęśy brytyfsko-racfeleckie

LONDYN (BBC, obsl. wl.) - 
Cała prasa moskiewska na pier
wszych stronach umieszcza spra
wozdania z przemówienia marsz, 
Montgomery‘ego, wygłoszonego 
na lotnisku w Moskwie, bezpo
średnio po przylocie. Dzienniki 
moskiewskie zamieściły również 
riperiaże z przebiegu ^uroczysto
ści powitalnych na lotnisku oraz 
fotografię szefa radzieckiego szta
bu głównego, dokonywnjącego w 
towarzystwie marsz. Montgome- 
rytago przeglądu radzieckiego od
działu honorowego.

W dniu wczorajszym marsz. 
Montgomery by! gościem radziec
kiej Akademii Wojskowej im. 
marsz. Woroszylowa, a wieczo
rem był obecny na galowym

amerykańskiego
Europie

WASZYNGTON (PAP) - De
partament wojny komunikuje, że 
na miejsce generała Mac Nar- 
neya dowódcą amerykańskich sił 
zbrojnych w Europie nfanowany 
został jeg-o zastępca Lucjusz Clay.

Generał Clark, dotychczasowy 
dowódca amerykańskich sil zbroj
nych w Austrii, przechodzi na 
stanowisko dowódcy 6-tej armii 
w San Francisco, a na jego miej
scu zostaje dotychczasowy do
wódca 3-eiej armii gen. Keyos.

Byrnes podelmuje 
premiera de Gasperi

LONDYN (BBC, obsł. wi'.)— 
Amerykański sekretarz stanu 
Byrnes, wyda! przyjęcie na cześć 
bawiącego obecnie w Staniach 

F Stan Trzyletni

wośei. W swych raportach, na 
podstawie których lokalne wła
dze brytyjskie wydają opinię, do
tyczące zwrotu naszego mienia, 
podają oni rozmyślnie niemieckie 
nazwy polskich miast, nadane w 
czasie okupacji, jak no. Litzmann 
stadt zamiast Lodzi. Polskie ma
szyny, wywiezione z obszarów 
położonych w „Wielkiej Rzeszy“, 
określają jako pochodzące z Nie
miec.“

Następnie podane zostały w no
cie inne fakty, świadczące o tru
dnościach. na jakie napotyka ak
cja rewindykacji mienia polskie
go. „Brak maszyn I urządzeń — 
czytamy dalej w nocie — opóźnia 
odbudowę naszego kraju. Robot- 

przedstawieniu haletu Prokofie
wa „Romeo i Julia“ w Teatrze 
Wielkim w Moskwie.

Po przylocie marsz. Montgome
ry odbył dłuższą rozmowę ze swo
im gospodarzem marsz. Wasilew
skim. Marsz. Montgomery wyra
zi! się później, że rozmowa ta by
ła bardzo przyjazna.

Prasa notuje takie szczegóły 
uroczystości powitalnych, jak 
słowa marszałka Wasilewskiego: 
„Cieszymy się, że widzimy Pana 
tutaj“, następnie podaje, że mar
szałek Montgomery na zakończe
nie swego przemówienia, w któ
rym złożył hałd bohaterskie! ar
mii i narodom Związku Radziec
kiego. powiedział po rosyjsku 
„dzitńdcbry”, a następnie zwrócił

Zjednoczonych premiera włoskie
go de Gasperi. Bwwies oświadczy! 
premierowi de Gasperi, że zada
nia, które czekają w najbliższej 
przyszłości Włochy są bardzo 
ciężkie, ponieważ w obecnym ukła 
dzie sił politycznych wewnątrz 
państwa włoskiego istnieją ostre 
przeciwności j skrajności tak po 
lewej jak Po prawej stronie. 
„USA — zaznaczył minister — 
cheą pomóc narodowi włoskiemu 
w tej trudnej sytuacji“.

Premier de Gasperi przeprowa
dził szereg rozmów z urzędnika
mi amerykańskiego banku ekspor 
towego | importowego na temat 
pożyczki 100 milionów dolarów, 
o którą Wiochy zabiegają w Ame 
ryce. 

niey nasi, przewiezieni do Nie
miec wraz z urządzeniem ich za
kładów pracy, powracający obec
nie do kraju, donoszą, że mienie 
nasze jest częściowo użytkowane 
w gospodarce Niemiec, częściowo 
ulega zniszczeniu z braku odpo
wiedniej opieki. Rzecz zrozumia
ła, że wiadomości te wywołują 
uczucia przykrego rozczarowania 
wśród polskiej ludności, która 
nie może pojąć dlaczego nasze 
mienie, znajdujące się w rękach 
alianckich, nie powraca do kraju. 
W zakończeniu nota podkreśla 
konieczność szybkiego wykonania 
uchwał konferencji poczdamskiej 
w sprawie zwrotu mienia, zrabo
wanego przez Niemców.

się do marsz. Wasilewskiego Z 
prośbą, aby jego przemówienie 
zostało umieszczone w prasie mo
skiewskiej, gdyż pragnie zapo
znać narody radzieckie ze swoimi 
myślami.

Radio moskiewskie wieczorem 
W dniu wczorajszym podało prze
mówienie marsz. Montgomery*cgo 
po ąnglelsku w swym biuletynie 
rosyjskim, co zdarza się nader 
rzadko oraz odtworzyło uroczy
stość powitalną na lotnisku z 
z płyt.

Korespondent moskiewski „Tl- 
mesa“ pisze, że wizyta marszałka 
Montgomery‘cgo spotkała się z 
wielkim zainteresowaniem szero
kich mas społeczeństwa radziec
kiego i że opinia publiczna ra
dziecka przywiązuje do odwie
dzin szefa brytyjskiego sztabu 
głównego wielkie znaczenie.

TZa fawtdusz Wyfocczy
RSSoku Złemokratycznego

Odpowiadając na wezwanie ob. 
Łąckiego red. S. Foifasińąki wpła
ca na Fundusz Wyborczy Bloku 
Demokratycznego zł. 1.000 i wzy
wa do przedłużenia łańcucha: 
dyr. Teatrów Miejskich Tadeusza 
Krotkę, red. Tadeusza Altmana, 
red. Stanisławę Zielińską, red, 
Stefana Calcsa, kier. Biura Ogło
szeń i Reklam PAP Tadeusza 
Paula i przew. Rady Zakł, Dru
karni Państwowej Nr 1 Ludwika 
Szymańskiego.

Oh. Redaktor Piotr Kraak, od
powiadając na wezwanie ob. Łąc
kiego wpłaca na Fundusz Wy
borczy Bloku Demokratycznego 
zł 1500 i wzywa do podtrzymania 
łańcucha: ob. Czesława Szyma
niaka—dyrektora Drukarni Pań
stwowej Nr 1 w Częstochowie, ob. 
Stanisława Leszczyka — kierow
nika technicznego Drukarni Pań
stwowej Nr 1, ob. dyrektora Jó
zefa Pierzgałskiego, D ra medy
cyny Jerzego Breslera — Aleja 
Wolności 2/4; D-ra med. Juliana 
Przyrowskiego.

Wiceprezes Sądu Okręgowego 
Stefan Wiszniewski wpłaca na

L‘st gen. Żeligowskiego
do Prezydenta Bieruta

WARSZAWA. (PAP) — D® 
Warszawy nadszedł z wielkim 
opóźnieniem wysłany z Londynu 
drogą prywatną następujący lisi 
generała Lucjana Żeligowskiego) 
do Prezydenta Bieruta: „Obywa
telu Prezydencie. Z uczuciem ra
dości śledziłem za Waszą podró
żą i przemówieniami w Jugosła
wii. Wy i Wasz Rząd możecie 
być dumni, że w pokojowej pracy 
obalacie biedy nagromadzono 
ciągu wieków. Ocenia to i prze
szłe pokolenia, i prawdziwą Pol
ska i wszystkie słowiańskie na
rody. Łączę wyrazy wysokieg® 
poważania. L. Żeligowski.

W przededniu zebrania 
zastępców

LONDYN (BBO, obal, wfj- 
W związku ze zbliżającym się ter
minem pierwszego zebrania za
stępców ministrów spraw zagra
nicznych Wielkiej Czwórki d® 
spraw Niemiec i Austrii do Lon
dynu przybył już z Berlina mia
nowany na stanowisko zastępcy 
Bovina, sir Wiliam Strang. Ns 
stanowisko zastępcy ministra 
francuskiego powołany znstśf 
Conve dc Mervillc. e’ówuy dele
gat Francji przy ONZ.

Dobre wyniki dekret« 
o obniżce cen we Francji

LONDYN (BBC, obal, wi.)'— 
Dekrpt rządu francuskiego naka
zujący 5 proc, obniżkę wszystkich 
cen w całym państwie wywołał 
we Francji doskonały oddźwięk. 
Powszechnie zastosowały się d® 
dekretu sklepy, restauracje ¡ ki
noteatry. Korespondent paryski 
radia londyńskiego donosi, że ca
ły naród fraeienski popiera poli
tykę cennikową premiera Blumą. 
a nasiennie rzuca pytanie, jak 
ustosunkuje się naród francuski 
do dekretu o obniżce cen po ustą
pieniu rządu Blnma. który spra
wować ma swoje funkcje przez 
krótki czas, jaki dzieli Francję 
od wyboru nrezvdnnta rennhlilri.

Fundusz Wyborczy zł 1.000 i Za
prasza dn dalszych wpłat ob. Sę
dziego Okręgowego Jerzego He» 
rasimowicza i ob Sędziego Okrę
gowego Józefa Terpiłowskiego.

W odpowiedzi na wezwanie ob. 
Pęczafekiego, f-ma Chacha] i S-ka 
wpłaca z? 1.000, wzywając do prze
dłużenia łańcucha „Dom Handlo» 
wy“ — Krauze Maksymilian, Ale
ja Nr 1 oraz S. Sosnowskiego — 
„Wytwórnia Szczotek“ — Śląska 
Nr 21 23.

Na wezwanie Wiceprezydenta 
D. Kapalskiego, Kazimierz Ma
jewski wpłaca zł 1000 i wzywa 
ob. Ob.: Zygmunta Olczyka, Ste
fana Bajera i Leona Gąsiora.

Ob. Wosiń Lucjan wpłaca zło
tych 4 000 na Fundusz Wyborczy 
Bloku Stronnictw Demokratycz
nych.

Ob. Sączek, w odpowiedzi na 
wezwanie ob. Starosty Kaźmier- 
czaka J. wpłaca zł 1 000 na Fun
dusz Wyborczy Bloku Stronnictw 
Demokratycznych i wzywa dyr. 
Bednarka Józefa do podtrzyma
nia łańcucha.

Blok Wyborczy Stronnictw Demokratyczny
I to konieczność twórczego wysiłku Narodu, to zwycięstwo jedności i spokoju I
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Ideowy program Bloku Demokratycznego
A

Czekające nas wybory do Sej
mu uważać należy za jedną z faż 
w dziele odbudowy. Nie znaczy to 
jednak, że będziemy mogli po wy
borach zwolnić tempo pracy. Ma- 
toy do wykonania ogromnie dużo 
i będziemy musiel: z dal.-zym, nie 
słabnącym uporem realizować 
program odbudowy. Plany tych 
prac obejmujące wszystkie dzie
dziny życia państwowego muszą 
być konsekwentnie realizowane 
w oparciu o zdrowie i wartoś
ciowe siły narodu.

Blok Stronnictw Demokjratycz
nych, idących do wyborów z li
stą Nr 3 przedłożył społeczeństwu 
polskiem uszeroko zakrojone pla
ny na najbliższą pszyszłość. Po
niżej podajemy w możliwie naj
szerszym ujęciu ideowym pro
gram Bloku za PAP‘em:

Obóz demokratyczny stanął na 
czele Narodu Polskiego w naj
tragiczniejszych chwilach hitle
rowskiej niewoli. Zjednoczone 
siły Demokracji Polskiej wzięły 
na siebie odpowiedzialność przed 

WyniH
Osiągnięte w ciągu dwu lat 

wyniki stanowią tytuł do chwały 
Narodu Polskiego, który dowiódł,
ze. równie ofiarnie potrafi budo
wać, jak bohatersko walczył o 
swoją wolność.

Już dziś tętnią pracą wszystkie 
dziedziny życia Polski. Rok 194(5 
zamykamy imponującymi osiąg
nięciami:

Wydobyliśmy w tym roku po
nad 47 milionów ton węgla — jed
nego z głównych bogactw Polski.

Wyprodukowaliśmy ponad 250 
milionów metrów tkan:n, uru
chomiliśmy ponad 3.000 wfellfch 
i średnich zakładów przemysło
wych.

Produkcja przemysłowa Polski 
zbliża się do przedwojennej, a w 
wielu dziedzinach już ją przekro
czyła. 1

Potrafiliśmy przezwyciężyć ol
brzymie trudności na odcinku 
transportu. Otrzymaliśmy 16.000 
kilometrów zniszczonych torów i 
73 kilometry zniszczonych mo
stów. W styczniu 1946 roku mie
liśmy czynnych 70 parowozów i 
3.500 wagonów. O rozmiarach wło 
żonego wysiłku niech świadczy 
to, że ładunek przekroczył w ro

Siła demoKracii
Demokracja Polska dowiodła, 

że jest jedyną siłą twórczą, zdol
ną poprowadzić naród do zwy
cięstwa i wielkości. Siły, które 
wzięły na siebie wielką i szczyt
ną odpowiedzialność za przesz
łość Narodu, zjednoczone w Blo
ku Stronnictw Demokratycznych 
przechodzą do drug’ego okresu 
dziejów odrodzonej Rzerzypospo-

Podstawy bezp’eczeństwa
Blok demokratyczny zabezpie

czy Polskę przed groźbą niemiec
kiej agresji.

Polska nie może być w‘ęcej po
bojowiskiem, nie może stać się 
terenem niemieckiej ekspansji. 
Dalekowzroczna polityka, opartd 
o trwale przvm‘erze i serdeczną 
przyjaźń ze Związkiem Radziec
kim, wypróbowana w ogniu walk 
o wyzwolen:e; sojusz i braterska 
przyjaźń z innymi narodami sło- 
wińaskimi, Czechosłowacją, Ju
gosławią i Bułgarią — to podsta
wa trwałego bezpieczeństwa Pol
ski i trwałego pokoju w Europ'«.

Blok Demokratyczny utrwali 
więzy tradycyjnej przyjaźni z 
demokratyczną Francją, oprze na 
trwałych podstawach współpra
cę z wielkimi demokracjami Za
chodu, Wielką Brytanią i Stana

Nowe fundamenty ustrojowe
MT Sejmie Konstytucyjnym wy

branym w dniu 19 stycznia 19-17 r. 
Blok Demokratyczny utrwali no
we fundamenty ustrojowe w no
wej Konstytucji Rzeczypospolitej 
Polskiej. Konstytucja ta musi 
wypływać z ducha wielkich tra
dycji reformatorskich i wolnoś
ciowych Polski.

Utrwali ona po wsze czasy do
konane reformy społeczne, roz

Narodem, kiedy kraj był jeszcze 
w okowach okupacji, k ędy na 
gruzach i zgliszczach zniszczone
go kraju trzeba było budować 
nowe państwo, trzeba było zapo
biec grożącej klęsce głodu, uru
chomić zburzone i zdewastowane 
zakłady pracy. Objęliśmy kraj ze 
zburzoną stolicą, kraj bez ży
wności, bez transportu, bez węgla 
bez surowca.

Dwa i pół roku, jakie upłynęły 
od utworzenia PKWN, a niespeł
na dwa lata od wyzwolenia całej 
Polski, wypełniła ciężka ofiarna 
praca mas pracujących Polski, 
wysiłek polskiego robotnika, ehło- 
i inteligenta.

Słał na czele tej pracy, kiero
wał nią i wytyczył drogę Obóz 
Demokratyczny, w oparciu o blok 
czterech stronnictw.

Blok czterech Stronnictw De
mokratycznych przeprowadził re
formy, o które walczyły pokole- 
n:a, które głosili najszlachetniej
si przywódcy Narodu Polskiego.

pracy
ku 1946 olbrzymią cyfrę 3.500.000 
wagonów.

Warszawa, która w styczniu 
1945 r. była martwym rumowi
skiem bez domów, bez ulic, bez 
wody, bez światła — dziś żyje, 
jest znów powstającą z gruzów 
Stolicą odbudowującej się Pol
ski.

Dokonaliśmy w ciągu dwu lat 
gigantycznej pracy — przywróce
nia Polsce na zawsze Ziem Od
zyskanych. Osadziliśmy ria nich 
4 miliony osadników. Chłop pol
ski otrzymał w wieczne włada
nie przeszło pół miliona pelno- 
rolnych gospodarstw, robotnik 
tysiące warsztatów przemysło
wych. Ziemie Odzyskane żyją już 
w pełni polskim życiem.

Takie są wyniki wysiłku, do 
którego Obóz Demokratyczny 
zmobilizował Naród Polski.

Borykamy się jeszczó z liczny
mi trudnościami okresu powojen
nego, daje się nam we znaki nie
dobór aprowjzaćyjny, ale dźwi
gamy się szybciej, niż którykol
wiek z wyzwolonych krajów — 
chociaż zniszczenia nasze były 
większe.

litej:
Pełnej odbudowy Polski ze zni

szczeń wojennych — naszego rol- 
n!etwa, przemysłu, handlu i rze
miosł. Utrwalenia ustrojowych 
i gospodarczych fundamentów 
pod silę niepodległej, suwerennej 
Polski, szczęście i wielkość Na
rodu Polskiego.

mi Zjednoczonymi.
Dążyć będzie do zacieśnienia 

współpracy trzech wielkich mo
carstw, jako fundamentu świato
wego pokoju, do owocnej współ
pracy wszystkich narodów w Or
ganizacji Narodów Zjednoczo
nych.

Blok Demokratyczny strzec bę
dzie wykonania pełnego rozbroje
nia i odhitleryzowania Niemiec, 
rzeczywistej ich demokratyzacji 
przez zagładę Prus i prusactwa, 
jako głównego źródła zaborczości 
niemieckiej.

Miarą naszego stosunku do 
państw sprzymierzonych będzie 
ich stosunek do niebezpieczeń
stwa niemieckiego, nigdy bowiem 
protektor Niemiec nie może być 
przyjacielem Polski.

buduje samorząd terytorialny, 
który zapewni społeczeństwu de
cydujący udział w załatwianiu 
spraw publicznych i będzie naj
lepszą szkołą wyrobienia obywa
telskiego, utrwali Demokrację 
Ludową. Blok Demokratyczny 
zapewni wszystkim obywatelom 
równe prawa.

Konstytucja zagwarantuje wol
ność sumienia i wierzeń religij

nych w szczególności prawa Ko
ścioła katolickiego.

Konstytucja stworzy możliwo
ści dla szerokiego rozwoju spół
dzielczości.

Konstytucja zabezpieczy wła
sność prywatną, jako podstawę 
zdrowej inicjatywy prywatnej.

Gospodarcza odbudowa 
Kraju

Blok Demokratyczny dokończy 
dzieła gospodarczej odbudowy 
Kraju. Realizacja trzyletniego 
planu gospodarczego zaspokoi 
głód i usunie nędzę — będzie 
wielkim krokiem na drodze do 
uprzemysłowienia kraju.

Wykonanie planu, pełne wy
zyskanie przemysłowego poten
cjału Ziem Odzyskanych wyrów
na nasze zacofanie gospodarcze, 
uczyni Polskę krajem zamożnym.

Podwyższać będziemy wydaj
ność pracy przez celowe zużytko
wanie wysiłku i przez postęp 
techniczny.

Masy pracujące Polski będą 
stale zwiększały swój' udział w 
dochodzie narodowym.

Blok Demokratyczny stawia ja
ko swoje podstawowe, zadania, 
dobrobyt świata pracy przez 
wzrost zatrudnienia, stałą realną 
podwyżkę plac, skuteczną walkę 
ze spekulacją, rozbudowę ubez
pieczeń i świadczeń społecznych,

Rozwój wsi
Chłop, rolnik polski, który.o- 

trżymał ziemię bbszarniezą, któ
ry objął w posiadanie i zagospo
darowanie wielkie obszary na 
Ziemiach Odzyskanych, jako swą 
wieczystą własność, zaspokajając 
palacy głód ziemi, chłop, z które
go Polska Demokratyczna zdjęła 
ciężkie jarzmo zadłużenia, ma 
wszystkie możliwości, aby wyjść 
na zawsze z przedwojennej nędzy 
i upośledzenia, aby podnieść po
ziom życia gospodarczego i kul
turalnego.

Blok Demokratyczny stawia 
jako palące zadan'e — podnie
sienie wydajności ziemi jako pod
stawy zamożności rolnika i wyży
wienia kraju przez: rozwój go-

Oświata
Nie może być demokracji bez 

pełnego upowszechnienia oświaty 
i kultury.

Dwuletnie rządy Demokracji 
zrobiły więcej na polu szkolnic
twa niż zdołano zrobić przez 20 
lat międzywojennych niepodle
głości.

Już dziś szkoły powszechne o- 
bejmują 93 proc, ogółu dzieci w 
wieku szkolnym, podczas gdy w 
roku 1930 obejmowały tylko 7 
proc. Ilość młodzieży w szkołach 
średnich, zawodowych i wyż
szych, mimo zmn'ejszonej liczby 
ludności, znacznie przekroczyła 
cyfry przedwojenne.

Blok Demokratyczny realizuje 
reformę szkolną, która da wsi i 
m’astu jednakową ośmioletnią 
szkolę podstawową. Szkoła śred
nia mnsi się stóć dostępną dla 
wszystkich uzdolnionych dzieci.

Rozbudowane szkolnictwo za
wodowe i roln:cze podwyższy 
kwalifikacje milionowej rzeszy 
robotników i chłopów, podniesie 
ich poziom życiowy, a zarazem 
poziom technicznej kultury kra- 
ju.iOpieka nad uczącą się mło
dzieżą, pomoc i stypendia umoż
liwią każdemu dziecku rozwiirę- 
cię jego zdolności i zamiłowania.

Szkoły wyższe muszą być w 
pełni destenne dla dzieci robot
niczych i chłopskich, muszą stać 
się ogniskami światłą i postęmi 
promieniującymi na cały naród.

Blok Demokratyczny bodzie stał 
na straży wolności i badań nau
kowych, zapewni nauce pełną 
swobodę rozwoju, uczyni wszyst
ko dla należytego jej wyposaże
nia. Szybka i wydatna poprawa 
bytu nauczycielstwa jest koniecz
nością państwową. '

Nauczyciele, ludzie nauki i 
sztuki muszą mieć zagwaranto
wane warunki, umożliwiające im 
pedagogiczną i twórczą pracę.

Ustrój Demokracji Ludowej u- 
trwalony w nowej Konstytucji 
uchroni Polskę przed klęską kry
zysu i bezrobocia. Polska Ludo
wa nie będzie krajem emigracji, 
tułaczki za ehlebem, będzie kra
jem reemigracji, powrotu tułaczy 
do Ojczyzny.

troskę o bezpieczeństwo pracy, 
poprawę mieszkaniowych, higie
nicznych i kulturalnych warun
ków życia klasy robotniczej.

Będziemy nadal kroczyli po 
drodze ułatwienia robotnikom 
osiągnięcia najwyższych kwalifi
kacji oraz wysuwania robotników 
na kierownicze stanowiska w a- 
paracie produkcyjnym. Poprzez 
aparat państwowy. Związki Za
wodowe i Rady Zakładowe, klasa, 
robotnicza, jako współgospodarz 
kraju zwiększać, będzie swój 
wpływ na gospodarkę narodową.

BI ok Demokratyczny zreal izu je 
polepszenie zaopatrzenia emery
tów, inwalidów, wdów, sierot, za
pewni powszechne i wystarcza
jące ubezpieczenie ną starość.

Blok Demokratyczny, jako je
dno z naczelnych swych zadań, 
stawia odbudowę gospodarczą 
wsi, wzrost zamożności na funda
mencie indywidualnej gospodarki 
chłopskiej, wląsnośei prywatnej 
chłopa.

spodarki hodowlanej, zwiększe
nie zużycia nawozów sztucznych, 
zaopatrzenie wsi w dostateczną 
ilość maszyn rolniczych. Elektry
fikacja wsi usprawni prące i pod
niesie ogólny poziom wsi.

Państwo udzielać będzie nale
żytej pomocy rolnictwu, szczegól
nie małorolnym i średniorolnym 
pąrceląntom, osądnikpni i znisz
czonym przez wojnę.

Rozwój spółdzielczości wiej
skiej, sprawiedliwy system roz
dzielczy towarów przemysłowych 
i kredytów uwolni wieś od plagi 
lichwy i spekulacji, odbierającej 
chlonu znaczną część jego ¡do
chodu.

Blok Demokratyczny stawia 
przed sobą zadanie upowszech
nienia kultury, jak najszerszego 
udostępn:enia masom Indowym 
książki, teatru, kina i radia.

Blok Demokratyczny podejmie 
walkę o moralne i f'zyczne zdro
wie narodu, tak silnie zagrożone 
przez straszliwe warunki wojny i 
okupacji.

Skuteczna walką z gruźlicą, 
walka z epidemiami, póąli dla 
kraiu miliony istnień ludzkich.

. W trosce o przyszłość narodu 
Obóz Demokratyczny roztoczy b- 
piekę nad dzieckiem i matką, po
przez Ośrodki Opieki, Żłóbki,-Do
my Dziecka, Poradnie, pomoc dla 
rodzin o licznym potomstwie.

Afera senatora Bilbo
Nowy Jork PAP. — Pierwsze 

posiedzęn!e nowego kongresu a- 
merykańskiego stąTo ppd znakiem 
afery senatora Bilbo. Senator 
Bilbo. znany przywódcą grupy po
litycznej, odmawiającej Murzy- 
hom praw wyborczych, został o- 
becnie oskarżony o przyjmowanie 
łapówek od dostawców wojen
nych. Przedstawiciele frakcji re
publikańskiej w senacie domagali 
się zawieszenia praw senatora 
Bilbo i przekazarra jego sprawy 
specjalnej komisji śledczej. Rów
nocześnie domagali się oni znie
sienia zasady nietykalności wo
bec senatora Bilbo i wstrzymania 
wszelkich należnych mu diet i 
pensji przewidzianych dla senato
rów. Po kilkunastogodzinnej dy
skusji. w której niektórzy sena
torowie prowadzili wyraźną ob
strukcję, aby zmusić senat do ła
godnego potraktowani sprawy 
B'lbo. podano do wiadomości, że 
oskarżony senator cierpi na cho
robę saka i pąąsi niezwłocznie 

Pogłębienie moralności społecz
nej, zacieśnienie więzi rodzinnej, 
troska o wychowanie młodzieży 
zatrze ślady spustoszeń dokona
nych przez wojnę.

C K widać ja 
podziemia

Zwycięstwo Bloku Stronnictw 
Demokratycznych będzie osta
tecznym triumfem twórczej myśli 
i pracy nad rozkładem, awantur- 
nictwem i zbrodniami rodzimej 
reakcji.

Ani na jedną chwilę nie wstrzy 
mają nas w marszu zbrodnicze 
zamachy faszystowskich band, 
które udzieliły pełnego poparcia 
stronnictwu pana Mikołajezyką.

Reakcja chciałaby przekreślić 
wielkie zdobycze demokracji, o- 
balić dokonane reformy, nie wa
ha się sprzymierzać z wrogami 
Polski, nie waha się oprzeć' swo
ich nadziei na wspólnikach i na
śladowcach hitlerowskich mór- 
dereów — bandach NSZ.

PSL, legalna nadbudówka re
akcyjnego podziemia postawiła 
się sama poza nawiasem zdro
wych sil społecznych, wykreśliła 
się spośród tych sil, które mog^, 
ubiegać się o wpływ na losy PoJ- 
ski. Blok Demokratyczny dokona 
pełnej likwidacji fasyzstowskięgę 
podziemia. Zapewni spokój i pą- 
nowa nie prawa.

Blok Demokratyczny przepro
wadzi skuteczną walkę z wszel
kiego rodzaju pasożytniczymi : 
szkodniczymi elementami: z sza
brem, spekulacją, szkodnictwem 
gospodarczym.

Blok Demokratyczny stać bę
dzie na straży ładu i praworząd
ności —- tępić wszelkie nadużycia 
władzy, łapownictwo i biuro
krację.

Droga 
do zwyę’ęstvra

Z takim programem idzie Blok 
Stronnictw Demokratycznych i 
Związków Zawodowych do wybo
rów do Sejmu Ustawodawczego 
odrodzonej Rzeczypospolitej.

Dla realizacji tego programu 
zespoli Blok wszystko, co zdrowe 
i twórcze w narodzie.

Dowiedliśmy już, że programy 
nasze nie są agitacyjnym fraze
sem, że mimo wielu trudności po
wojennego okresu, mimo prze
szkód że strony reakcji, która na 
tych trudnościach żeruje — rea
lizujemy to, co zapowiadamy.

Idziemy do zwycięstwa — pew
ni, że wrogowie demokracji mogą 
nam przeciwstawić tytkę war- 
cholsty.o i frazes negacji, prowa
dzące wpro-st do katastrofy na
rodowej.

Wspólnym wysiłkiem całego 
narodu zapęw-nimy Polsce trwa
ły pokój i dobrobyt.

Niech żyje nierozerwalny so
jusz Demokratycznych Sił Polski, 
robotników, chłopów i inteligen
cji!

iNech żyje Demokratyczna, Nie
podległa i Suwerenna Polska!

poddać się operacji, Biorąc to pod 
uwagę, postanowiono odroczyć 
śledztwo w sprawie senatora Bil-- 
bo do jego wyzdrowienia. Spra
wa senatora Bilbo spowodowała 
odroczenie wspólnego posiedzenia 
obu izb, na którym prezydept 
Truman wygłosił swoje orędzie.

Premier wtaski przybył 
do Waszyngtonu

Nowy Jork PAP. — Podano u- 
rzędowo do wiadomości, że w dniu 
wczorajszym przybył do Waszyn
gtonu premier włoski Aleide de 
Gasperi.
Międzynarodowa konferencja 

wectowa w Paryżu
LONDYN (BBC) (obsl. wt). — 

W Paryżu rozpoczyna się trzydniowa 
rn:ędzynaiod'jwa konferencja węglowa 
zwołana po raz pierwszy przez Swato» 
wą Federacje Związków Zawodowych. 
Na konferencję tę zjadą do Paryża 
przedstaw:cele wszystkich prawie kra 
jów wydobywa.ących węgiel.
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Proces Fischera
WARSZAWA (PAP). - Na zakoń

czenie 9 dnia rozprawy prok. Sawic
ki przedkłada Trybunałowi dokument- 
prokotół z konferencji odbytej 20 paź- 
dziern ka 1939 roku pomiędzy Hitle
rem a szefem sztabu armii niem‘ec- 
kiej Keitlem. Na konferencji tej oma
wiane były sprawy układu stosunków 
.pomiędzy Polską a Niemcami. Jak 
wynika z treści odczytanego proto
kółu H.tler i Keiiler tak przedstawia
li sobie stosunki polsko-niemieckie na 
przyszłość: ,,Należy ludność polską 
doprowadzać do takiego stanu, aby 
się nie mogła rozmnażać. Doprowa
dzić ją należy do ruiny ekononfcznej 
I finansowej. Inteligencję polską na
leży zniszczyć. Należy stosować su
rowość i bezwzględność“.

Przesłuchany następny świadek le
karz dyrektor Szpitala Dzieciątka 
Jezus w Warszawie dr Okólski opo
wiada- że gdy we wrześniu 1939 roku 
toczyły się boje o Warszawę, szpital 
położony na olbrzym ej przestrzeni i 
posiadający znaki ochronne Czerwo
nego Krzyża, pomimo tego podlegał 
ustawicznemu bombardowaniu ze 
strony samolotów nemieckich. Gdy 
personel szpitalny w b alych kitlach 
przebiega! pomiędzy pawilonami szpi 
talnymi, dla niesienia pomocy chorym 
zasypanym przez bombardowanie 
wówczas samoloty niemieckie, znża- 
jąc się na wysokość najwyższych 
drzeiw, z bliskiej odległości strzelały 
do ludzi z kulomiotów, orientując się, 
że jest to teren i personel szpitalny 
Czerwonego Krzyża.

Z chwilą ustalenia się w Polsce/ 
niemieckich władz okupacyjnych 
wszyscy lekarze żydowskiego pocho
dzenia, aż do 3 pokolen'a włącznie, 
zostali uświęci ze szpitala, a szpital, 
który posiadał poprzednio trzech ka
pelanów pozbawiony został pociechy 
duchowej z powodu zaaresztowania 
wszystkich trzech księży. Zmniejszo
no etaty pracownicze tak dalece, że 
tam gdzie uprzedno zatrudniano 
czterech lekarzy mógł być zatrudnio
ny tylko jeden lekarz- S an zaopatrzę 
nią szpjtala w żywność i lekarstwa 
był poprostu przerażający, jeżeli po
mimo tego chorzy nie umarli z głodu 
to tylko dzięki ofiarności społeczeń
stwa, gdyż np. ani tłuszczów, ani b at 
ka szpital wcale nie otrzymywał-

W 10-tym dn'u rozprawy Sąd prze
słuchiwał świadka Jakuba Wernika, 
Żyda wywiezionego z ghetta war
szawskiego do Treblinki.

Świadek ocalał tylko dz‘ęki temu, 
że jako cieśla potrzebny był N’emcom 
do pracy. Widział codzienn e w Tre
blince, jak ludzie stali nago na mro
zie i oczekiwali wpuszczeń a do ko
mór gazowych, rzekomej łaźni. Na
stępnie widział jak z tej łaźni wycą- 
gano trupy zagazowane. Gdy została 
wybudowana dziesiąta komora gazo
wa w Treblince wówczas jak mówi
li Niemcy praca szła normalnie, t. j. 
gazowano ludzi od 6 rano do 1 w po
łudnie, a Po przerwie ob’adowe; do 
godziny 6 wlecz. Według zeznań 
św^dka gazowano dziennie od 15 do

Czołowy kandydat PPR 3)

OL Władysław Boni ulkadMiesłsw)
Wiesław okazał w tym czasie 

swój talent, który w" niedalekiej 
przyszłości wysunie go <na czoło 
wydarzeń: potrafił bowiem nieo
mylnie korzystać z doświadczeń 
ruchu robotniczego i stosować je 
do polskiej rzeczywistości. Dzięki 
temu Wiesław uzyskał z czasem 
tak doniosły wpiyw na rozwój 
Partii.

Na czele warszawcklej 
organizacji PPR

Działalność Wiesława spowodo
wała, iż stal się on niezbędny w 
centralnym ognisku ruchu Ogni
skiem, z którego na cały kraj pro
mieniowały hasła oporu i rozeho 
dziły się instrukcję taktyczne dla 
całego narodu, byia stolica. Na 
przekór wściekłym prześladowa
niom gestapo, mimo obław, blo- 
kat, „łapanek“ i egzekucji, tu 
działał Komitet Centralny PPR, 
tu formowały się zaczątki orga
nizacji zbrojnych ruchu.

W roku 1942 na wezwanie Ko
mitetu Centralnego Wiesław przy 
jeżdżą do Warszawy. Tu rozpo- 
czytna nowy okres działalności w

18 tysięcy ludzi. Do poszczególnej ko
mory wciskano około 1500 ludzi. Sy
stematyczność niemiecka wymagała, 
by transport ludzi który przybył do 
Treblinki o godzinie 6 wiecz-, a więc 
po godzinach pracy, już nie był tego 
dn a uśmiercany. Ludzi wciskano więc 
tylko do komór,' lecz nie puszczano 
już gazów tak że męczyli się całą 
noc do rana w śc sku i bez powietrza- 
To też zdarzały się liczne wypadki, 
że gazowanie było już nazajutrz nie
potrzebne, bo po otwarciu komory 
znajdowano w niej tylko poduszone 
trupy ludzkie. Wśród pomordowanych 
nieraz bywały i dzieci. Po likwidacji 
ghetta w Warszawie przywieziono w 
marcu do Treblinki kob etę z dwoj
giem małych dzieci. W obecności 
matki, którą trzymano silą dzieci po- 
jedyńczo wrzucano w ogień- Ma.ka 
chciała się wyrwać — opowiada 
świadek — by rzucić się z dziećmi, 
ale jej nie puszczono. Najpierw siu
siały spłonąć dzieci, a potem i ją 
żywcem wrzucono w ogień do kre- 
matyryjnego pieca-

W końcu stycznia 1943 roku przy
jechał do Treblinki Himmler w towa

rzystwie trzech osób wojskowych. 
Jednego z tych wojskowych świadek 
rozpozr.aje na ławie oskarżonych, 
wskazując na osk. Leista.

Himmler rozkazał wtedy wykopać 
wszystkie trupy zagazowanych i spa
lić, następnie popiół wyrównać i za
siać łubinem- Gdy ta robota zostaŁa 
wykonana, mniej więcej w połowie 
kwie.nia, Leist przybył jeszcze raz 
do Treblinki, w towarzystwe jedne
go wojskowego którego świadek roz
poznane na lawi e oskarżonych, 
wskazując na osk- Daume.

Następnie świadek opowiada o 
t zw. lazarecie w Treblince któ
rym wykopanym byt dół, a przed 
dołem ustawiona ławka- Przed ławką 
stał Niemiec w białym fartuchu ze 
znakami czerwonego krzyża, aby n e 
wywoływać paniki wśród uwięzio
nych. Więźrna sadzano na ławce 
twarzą do dołu- Następnie podchodził 
do skazańca Ukrainiec, k.óry przy- 
kładtal mu lufę rewolweru do tylu 
głowy i strzelał, po czym trup sam 
wpadał do dołu- Następnie trupy- te 
palono. Gdy H mmler wydał rozkaz 
wykopan a i palenia trupów, jak obli
cza świadek, było w Treblince ponad 
2 miliony trupów.

Świadek opow’ada wstrząsające 
szczegóły o palenu trupów, a mano- 
wicie. że trupy zamrożone na ogniu 
pękały i że z brzuchów ciężarnych 
kobiet nieraz wypadały trupy nie
mowląt-

Transporty Żydów do Trebl nki 
przychodz ły z Warszawy, a także z 
Rzeszy Niem'eck'ci i z dalekiej Eu
ropy zachodniej i południowej. Gos
podarka nienrecka, dążąc do wyzys
kania wszelkich materiałów na cele 
wojenne przewidywała sortowan e 
rzeczy przywiezionych przez bogat
szych Żydów; oddzielano bżuterę i 
kosztowności- Świadek widział duże 

charakterze sekretarza Warszew
skiej organizacji PPR.

Organizacja warszawska znaj
dowała się wówczas w trudnym 
położeniu.

Był to okres, w którym Niem
cy szli na Stalingrad i Kaukaz. 
Wydawało się, że zwyciężą. Wte
dy jedynie nasza partia wraz z 
Gwardią Ludową prowadziły wal 
kę, nie wierząc w możliwość klęs 
ki Związku Radzieckiego. Wierzy 
ly w jego zwycięstwo chociaż w 
społeczeństwie zaczęło się poja
wiać zwątpienie.

Szeregi Partii rosły na suro
wych zasadach mówienia prawdy 
nazywania sytuacji taką, jaką 
jest. Odnosiło się to do szeregów 
Partii, jak ; do eaiego narodu z 
którym Partia była związana nie 
rozerwalnie. Wisław znał dobrze 
te szeregi, a także psychikę na
rodu, wykazując w tej analizie 
wielkie doświadczenie i mądrość 
działacza robotniczego.

Późną jesienią 1942 roku terror 
niemiecki w Warszawie wzmaga 
się. Kto żył w tym czacie w sto

towarzyszy

.Ponieważ pol eją z powo- go sądu

skrzynie pełne brylantów i złota- Tru 
pom po zagazowaniu t. zw. dentyści 
wyrywał; złote zęby- Kierownik obo
zu Math'as wynosił cale skrzynie 
złotych koron. Pewnego razu omył
kowo przywieziono Niemkę z diwoj- 
k:em dzieci. Potrafiła ona wykazać 
dowodami, że jest Niemką- Ponieważ 
jednak przes.ąpila już próg Treblinki 
musiała być zagazowana

Po tych zeznan ach Fischer i Leist' 
protestują, że nigdy nie byli w Tre
blince- Prokurator Sawćki wyjaśnia, 
że akt oskarżenia zarzuca oskarżo- 
mu Fscherowi wysyłan e mieszkań
ców ghetta do Treblinki. W tym miejs 
cń prok. Sawicki przypomina, że jak 
wynika z dotychczasowego przewodu 
sądowego, tym samym osk. Fischer 
wiedział o istnieniu obozu w Treblin
ce, jako m'ejscu zagłady wysyłanych 
tam więźn ów. Prokurator cy.uje je
den z raportów Fischera przesłany 
generalnemu gubernatorowi Franko
wi do Krakowa- w którym F-scher m.
in. pisze: 
du wielkich Ilości wyroków śmierci 
na Polaków nieraz odmaw a wykona- 
n a zarządzeń rozstrzeliwan a, wobec 
tego należy wyroki śmierci przeciw
ko Żydom przekazywać do sądu w 
Trcbl'ncc, czym zajmą się SS i poli
cja. Na to się zgodziłem. Właśnie w 
tej chwili wydaleni zarządzene, aby 
przestępcy- których term n rozprawy 
jeszcze nie został wyznaczony, zosta
li dla ich osądzenia przesłani do obo
zu w Treblince“. Jest to dowód — 
stwierdza prokurator, że oskarżony 
Fischer, aż nadto dobrze wiedz ał o 
Treblince i o tym, co tam dz ejc się 
ze skazanymi.

Z kolei zeznaje św. Jan Machnicki, 
były prezes Rady Głównej Opiekuń
czej w Warszawie w okres e okupa
cji, który opowiada o działalności tej 
instytucji powołanej do życ a z ini
cjatywy szeregu organizacji charyta
tywnych krajowych a również Ame
rykańskiego Czerwonego Krzyża- De
legat amerykański na początku woj
ny przyjeżdża! do Warszawy kilka- 
kro.nie. W latach 1940 — 1941 były 
możliwoici ratowania ludności pol
skiej od głodu dzięki poważnej akcji 
świadczeń amerykańskich. Z tytułu 
pełnionych obowiązków świadek sty
kał się z władzami n.emicckimi i 
stwierdza, że stosunek tych władz na 
odcinku czysto fachowym był wzgięd 
nie poprawny- Na osobieste przykroś
ci z teg. tytułu świadek n e był na
rażony. Natomiast jeśli chodzi o reali
zowanie potrzeb ludności, to udawa
ło mu się to jedynie w bardzo drob
nej częśc:. Świadek n eraz interwe
niował u wiadz admin stracyjnych w 
■sprawie .aresztowania. Rezultaty tych 
interwencji były wprawdzie niewiel
kie, gdyż władze cywilne składały 
odpow.edz alność Za aresztowana na 
SS i pol eję. W trakcie tych łapanek 
■szereg pracowników RGO było aresz 
towanych. Nie wszystkich udało się 
wydostać- Świadek opowiada również 
o niejednokrotnych interwencjach 
RGO w sprawie aresztowanych Ży
dów oraz w sprawie stosunków sa

licy, pamięta publiczną egzekucję 
50-clu zakładników, którzy zawiś 
li na szubienicach w różnych 
punktach miasta. Prawie wszys
cy powieszeni byli członkami 
P. P. R. PPR. pierwsza rzuca 
hasło odw7etu. Na czele akcji odwe 
towej staje Wiesław. Jeden z 
jego współtowarzyszy tak wspo
mina te dni:

.Wiesław omówił wówczas ze 
mną sprawę pierwszego odwetu, 
pierwszego uderzenia na Niem
ców w odpowiedzi na 50-ciu po
wieszonych. Był to chyba jedy
ny wypadek, że nowopotrolany 
kierownik polityczny bezpośred
nio po wielkich aresztowaniach, 
które silnie uderzyły w organi
zację warszawską i wymagały w 
konsekwencji reorganizacji 
wszystkich niemal kierownictw 
dzielnicowych, już w ciągu kilku 
tygodni po objęciu swych funkcji 
musiał odpowiadać na nowy cios, 
na nową próbę terroru Niemców 
wobec naszej Partii: mścić po
wieszenie aresztowanych towa
rzyszy“.

Zbrojną odpowiedzią Warsza
wy na zbroi* 1 ie okupanta były 
zamachy bombowe PPR na Cafe 
Club i Dworzec Główny.

i zecerów dla prasy partyjnej. 
Jednocześnie bierze udział w o- 
bradaeh dowództwa Gwardii Lu- 
di wej

Działalność Wiesława nie ogra 
niczala się jedynie ramami par
tyjnych. Siła konspiracyjnego 
ruchu robotniczego musiała z ko 
tiieczncści wywrzeć swój wpływ 
na ogólne losy walki całego na
rodu z okupantem. Polska Partia 
Rchtfnieza okazała się spadko
bierczynią dawnej tradycji demo 
kracji polskiej, która zawsze w 
okre«.-'.' h dla narodu najtrudniej
szych i najbardziej tragicznych 
służyła mu siwą myślą i czynem
i ujmowała w swoje mocne ręce 
ste>- losów kraju. Tok stało eię i 
tf raz

Prara nad stworzeniem 
wrrmnego frontu walki zbrojnej

¡Sytuacja wymagała całkowite
go zespolenia ak"ji zbrojnej na te 
renie eaiego kraju. Polska Partia 
Robotnicza w zrozumieniu do
niosłoś'’! zadania postanowiła na; 
wiązać ś-islą współpracę na od
cinku walki zbrojnej przeciwko 
okupantowi z pozostałymi orga
nizacjami konspiracji polskiej.

Z ramienia Partii zadanie to 
miał zrealizować Wiesław.

c. d. &

W notatkach jednego z uczest
ników zamachu czytamy:

„Wiesław był znany każedemu 

nitarnych i wyżywien’a na terenie 
ghetta. Niestety w tej dzicdznle usi
łowania RGO dały jedyne negatyw
ny rezultat. Świadek opo.wiada ob
szernie o pertrak.acjach, jakie pro
wadziło RGO z wladzam administra
cyjnymi i wojskowymi i okresie 
trwania powstania warszawsk ego, a 
także po jego zakończeniu- Petrak- 
tacie te dotyczyły ewakuowania lud
ności cywilnej i obrony jej mienia- 
Była to jedna z najtragiczniejszych 
funkcji do speln enia. Zan m Ncmcy 
zgodz'11 się na ewakuację ludności 
przy pomocy RGO i do zorgan'zowa- 
nych przez RGO punktów, sami wy
siedlili tę ludność z Warszawy prze
mocą w okropnych warunkach, nę
dzy i głodzie i slferowali ją do zor
ganizowanego przez sieb e obozu 
koncentracyjnego w Pruszkowie. O- 
bóz ten świadek ,widz'ał. Opisuje go 
jako urągający wszelkim najelemen- 
tarniejszym warunkom wyżywienia i 
hig'eny. Na pytanie przewodnczące- 

św. Machn cki kategorycznie
stwierdza, że nigdy nie zaszedł wy
padek, wspomniany w trakcie proce
su przez Fischera, jakoby RGO w 
jak ejkolwiek fornie składało mu ja
kieś podz'ękowania z obozu prusz
kowskiego. Zresztą- stwierdza świa
dek, ,w obozie w Pruszkowle rządzi
ło gestapo, a to wystarcza.

Następnie prokurator Siewierski za- 
daje świadkowi pytanie: ,Czy były 
interwencje u władz niemeckich w 
sprawie egzekucji publicznych w War 
szawie“. Św'adek Machnicki odpo
wiada: ,-Byly u gubernatora Fische
ra“. Prok- Sewiersk": ,.A jaka była 
wówczas odpowiedź Fischera?“1 Św. 
Machrfcki: „Robi wrażeme, że stara 
się coś zrobić. Odpowiadał, że mu
si się porozumieć z SS i szefem po
licji. Sku.ków nife było żadnych“. 
Prókurator Sawicki: „Świadek mó
wił o plan’e wyniszczeni ludności 
polskiej przed i po powstaniu war- 
szawskm- Czy n e powstałe pytanie, 
że popieran e akcji opiekuńczej nad 
ludnoóc ą było ze strony okupanta je
dynce mydleniem oczu zagranicy?“

Św- Machnckii .Bezwarunkowo 
tak“. Podkreślałem już, że zaplecze 
naszej instytucji stanowiła zagranica. 
Gdyby n'e to, życie tej instytucji ja
ką było RGO byłoby n emożllwe.

Prok. Sawicki: ,.Czy zauważył 
pan, aby polityka nienrecka ,w s osuń 
ku do ludności polskiej uległa jakie
muś przeobrażeniu w trakcie okupa
cji na korzyść tej ludności w związ
ku z sytuacją, jaka sę wytworzyła 
na froncie wschodnim w roku 1943?“ 

Świadek: Plan zniszczenia narodu 
polskiego realizowany był bez przer
wy. Ani na jedną chwilę ne łudziłem 
się co do tego- Dla mnie osob śce 
było to jasne, że N'emćy dążą do 
wyniszczeni ludności polskiej i ży
dowskiej. Jako Polacy uważa’ śmy 
za swój obowiązek robć wszystko co 
było w naszej mocy, aby przychodzić 
z pomocą zarówno ludności polskiej, 
jak i ludności żydowskiej“.

Prok. Sawicki przedkłada sądowi

warszawskiemu aktywiście. Gdy 
wspomina się czyny Gwardii Lu
dowej, obrzucenie Cafe Ciubu i 
Dworca Głównego granatami, 
trudno nie pamiętać o tym, żc w 
magazynie organizacji warszaw
skiej znajdowało się wówczas za
ledwie czternaście granatów. Tych 
czternaście granatów właśire 
Wiesław rzucił do akcji i wiaśnie 
Wiesław dopilnował, aby na 
miejsce akcji trafiły“.
We władzach centralnych partii

Na posiedzeniu Komitetu Cen
tralnego w dniu 31 grudnia 1942 
roku Wiesław został powołany 
do- władz centralnych Partii. Zo- 
staje członkiem Komitetu Cen
tralnego. Charakterystyczne dla 
postawy ideowej Wiesława jest 
to że mimo nowych obow ązków, 
jakie go obarczają, nie ehce po
rzucić pracy w terenie. Mimo o- 
gromu pracy, która narażała go 
na ustawiczne niebezpieczeństwo. 
Wiesław jest, obecny wszędzie, 
dba o utrzymanie łączności m’ę- 
dzy dzielnicami Warszawy, by
wa na każdym posiedzeniu Korni 
tetu Warszawskiego Partii, pod 

znosi poziom techniczny podziem
nego organu partyjnego .Trybu
ny Wolności ‘. mobilizuje wc:ąż 
nowych ludzi, żąda od konffelów 
dzielnicowych nowych drukarzy 

raport podpisany przez szefa propa
gandy dystryktu warszawskiego z 
15 lutego 1943 roku, w k.órym powie
dziano: „Okrążył śmy w Warszawie 
w niedzielę kina przy pomocy policji 
n'em:eck:ej- Wszyscy Polacy, którzy 
się tam znajdowali zostali zatrzymam 
i wysłani do obozów koncentracyj
nych“-

Prok. Sawicki konkluduje, że osk- 
Fischer jako gubernator dystryktu 
wiedział dobrze co się dzieje pod je
go rządami w dystrykcie.

Na sesji połudn owej Sąd przesłu
chiwał w dalszym ciągu świadków ną 
okoliczności dotyczące obozu w 
Pruszkowie.

Św. Jerzy Kaweck’, który przeby
wał w tym obozie około 3 tygodnie 
opisuje warunki, w jakich pozostali 
internowani w obozie, a które budzą 
grozę na sali sądowej. Ludzie znaj
dowali się w stan ę kompletnego wy
czerpania fizycznego i moralnego. 
Głodni- nieodziani, chorzy, bardzo 
wielu rannych po powstaniu warszaw 
sk rn. Żadnych urządzeń do leżenia 
nie było. Wszyscy spali na betono
wej posadzce- N e było wody do pi
cu Warunk’ sanitarne poniżej wszel
kiej krytyki. Choroby i śmierć były 
zjawiskiem normalnym- Świadek cha
rakteryzuje perfid’ę niemiecką. M‘a- 
nowcie filmowano specjalne rozda
wanie chleba, po czym bochenki od- 
b orano.

Świadek Władysław Mazurek, za
trudniony jako pracownik fizyczny w 
oboz e pruszkowskim opowiada, że 
obóz rządzony był przez SS i policję 
i że wysyłano codzennie transporty 
na roboty do Rzeszy. Klasyfikacji do
konywali żandarmi niemieccy na oko, 
w atmosferze bicia- popychania i 
strzelania. Od decyzji żandarmów 
n'e było żadnego odwołania.

Prok. Saw'cki przedstawia Sądowi 
książkę p. t. „Warszawa pod władzt
wem n:emieck’m“ wydaną w rokit 
1942 na z'ecen'e gubernatora Fische
ra. Obecnie oskarżony Fischer — oś
wiadcza prokurator — zaprzecza ja
koby wiedz a! o zarządzeniach eks.er 
nrnacyjnych w stosunku do ludności- 
Książka ta zadaie kłam jego twier- 
dzenom- Organizacja SA twierdzi 
dalej prokurator była w Polsce or
gankach, przestępczą. W związku z 
tym prokurator wnosi o dopuszcze
nie dowodu biegłego służby bezpie
czeństwa, któryby określił różne 
czynności i funkcje formacji SA na 
obszarze Rzeczypospolitej Polskiej. 
W końcu prokurator przedstawia 
Trybunałowi jeszcze jeden dowód, 
a nfanowic e ks’ążkę angielską wy
daną w Londynie w 1942 roku, napi
saną przez obywatela amerykańskie
go Morisa. Jeden z rozdziałów książ
ki pośw ęcony jest opisowi działal
ności osk. Meis ngera na terenie Ja
ponii. Aiutor książki nadmienia, że 
osk- Melsnger chwalił się tam pu
blicznie w clką ilością zastrzelonych 
własnoręczne osób w czasie swej 
bytności w Polsce. Obrona oponuje 
przeciwko dołączeniu książki Morisa 
jako dowodu winy Me:s'ngera. Sąd 
postanowił powziąć decyzję co do 
wn'osków prokuratora w toku proce
su. Na tym rozprawę przerwano do 
dn a 7 stycznia.
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Odprawa b-jrmistrzów, wójtów, 
przewodniczących Gminnych 
Rad Narodowych i sołtysów 
W dniu 1Ó stycznia br. o godz. 10-tej 

odbędzie. ,s’ę w sali k'na .Wolność“ w 
Częstochowie Al. Koścfcire' i Nr 1/5 
odprawa burmistrzów, wójtów prze
wodniczących t Gm nnyołi RM Naro
dowych, sekretarzy i sołtysów w sp a- 
wie wyborów do Sejmu Ustawodawcze 
go R. P. pod przewód, ictwem Obywa
tela Wojewody Keleckiego mjr. 
Wiślica a.

Zebranie OM. TUR
Organizacja Młodzieży TUR Kom!- 

tet Miejski pzd?je do w’adomości 
członkom, że zebranie odbędzie się w 
środę, dn/a 8 b. m. o godz. 18, w sa
li konferencyjnej Koperniaka 6

Obecność wszystkich członków obo 
wiązkowa.

Ważne dla turystów
Polskie B'uro Podróży -,Orbis" Od-

■ dział w Częstochowę, podaje do wia
domości, że dysponuju obeetfe miej
scami wagonu sypialnego ,-Orb'su" 
w pociągu bczpośredn n Warszawa— 
Częstochowa — Zakopane. Odjazd 
pociągu z Częstochowy: ,w środy, piął 
ki i niedziele o godz. 015.

Bliższych informacji udz'ela PBP 
„Orbis“, Aleja Nafśw. Maryi Panny

Z Towarzystwa 
Ogródków Działkowych 

Ruchliwe Towarzystwo Ogródków
Działkowych pozostające pod k’erow 
nictwem prezesa ob. Lempke obcho
dziło w dz eń Trzech Króli swoje we
wnętrzne święto- Połączone przyjem
ne z pożytecznym. Odbyło się ze
branie, na którym dokonano wyboru 
rad terenowych .poczym w atmosfe
rze szczerej, n eklamanej serdeczno
ści odbyła sę uroczystość dzieleni 
się opłatkiem, połączona z popisami 
scenicznymi członków Towarzys.wa. 
Drganlzacja tej drugiej, nieoficjalnej 
części, spoczywała av rękach ob Gor- 
gola, sekretarza Towarzys.wa, k'ó- 
ry udowodn 1, że potrafi, być nie.tylko 
dzielnym administratorem ale także' 
djowcłpnym konferansjerem.

Na szczególne podkreślenie zasłu
gują recytacje solowe czlonk n' Towa 
rzystwa ob. Katarzyny Musiał, której 
rzetelny humor zyskał ogólny aplauz 

. widowni- Wymien'ć także należy 
młodocianą wykonawczynię monolo
gu — Dona.kę Wagner.

Przy okazji warto przypomn'eć, że 
Towarzystwo Ogródków Działko
wych, które ściśle polrafi zerpol ć 
swoich członków, b orących w życiu 
Towarzystwa niezwykle aktywny u- 
dzial, cieszy s'ę tak wielkim uzna
niem ze względu na.dużą aktywność 
zarządu. Obecny zarząd potraf 1 sku
pić już ponad 900 działkowców, pra
cujących na 1200 dzialawch o prze-

Powiat wloszczowski głosuje 
za Rządem Jedności Narodowej

Glosy bezpartyjnych 
obywateli gm. Radków

Rezolucja
ksńcką niewolę. Dlatego też przy

rzekamy, że zrobimy wszystko, 
by r/yplenić z Polski raz na zaw
sze wszelkiego rodzaju reakcję, 
z Jej duchowym kierownikiem 
Mikołajczykiem. Poprzemy nato
miast wszystkimi siłami Biele De- 
mokratwny. k'óry z.?nrwnl Pol
sce spokój I dobrobyt Jej obywa
telom."

Rezolucja została przyjęta przez 
aklamacją

Podpisali: J. Adamczyk, P. 
Walczykówna, Matyja.

Rezolucje podobnej treści przy
jęły inne wsi gm. Radków, a mia
nowicie: Balków, gdzie podpisy 
w imieniu Prezydium złożyli: A. 
Kucwa, Stolarczyk, Kucefuch, da
lej: Krzepfn, gdzie za Prezydium 
podpisali: St. Jurczyk, J. Zimo- 
ląg, J. Pędzik oraz wieś «rasów. 

Oświadczenie
Ja, Jan Matuszewski, zam. we nej organizacji politycznej, oś

wiadczam, że glos w nadchodzą
cych wyborach do Sejmu Ustawo-

My, mieszkańcy wel Radków, 
gm. Radków, zebrani na wiecu 
przedwyborczym, cdhyłym w dn.
5. 12. 194G r„ powzięliśmy nastę
pującej treści rezolucję:

„Dzięki wysiłkom Obozu Demo
kratycznego odzyskaliśmy Wolną 
Polskę o prastarych, piastow
skich granicach. Wróciły do nas 
Ziemio Zachodnie ze swoimi bo
gactwami, Obóz Demokratyczny 
w Polsce zrobił wszystko, by za
leczyć rany zadano przez wojnę, 
by odbudować kraf i zagospoda
rować Ziemie Zachodnie. Refor
ma rolna, upaństwowienie prze
mysłu — oto dzieła Polskiego 
Obozu Dcmckratyczncgp. Reak
cja polska PSL z Mikołajczykiem 
na czele robi wszystko, by utrud
nić odbudowę Polski, by Ojczyz
nę zaprzedać w angielsko-amery-

van
wsi Cgarfca gm. Radków, ur. dnia
16. 4. 1315 r, nie należący da żad- 

16 codzennie, za wyjątkiem nedzlel 
i świąt od godz. 8 — 18-tej- z

Ze względu na dużą frekwencję, 
zamówienia na miejsca sypialne win
ny być zgłaszane przynajmniej w 
przeddzień wyjazdu.

Z dz alalnośei Kół P. C. K.
Koło P. C. K. w Krzepicach w ckre 

sie świątecznym zorganizowano 
„Gwiazdkę“ dla swych pcdop ocznych 
najbardziej potrzebujących pomocy. 
„Gwazdką“ objęto 40 rodzn powoj- 
skowych, b. więźniów politycznych, b. 
jeńców i anwa-idów. Każda rodzna o- 
trzymala paczkę żywnościową zawie
rającą 1 kg. mąk' pszennej, % kg. kisł 
basy, ’4 kg słoniny, ’4 kg cukru, i *4 
kg ryby. Niezależnie od tego obdaro
wano również 70 dzieci słodyczami w 
efektownych pudelkach wykonanych 
przez Koła Młodzieżowe P. CK. przy 
tamt. gmnazjum. Uroczystość obdaro
wywania pacz';am' odbyła się przy tra
dycyjnej choince w bardzo miłym na-, 
stroju.

Koło P C. K w Janowie, gm. Potok 
Zloty w związku z okresem zmewym 
ostatnio prowadzlo akcję rozdziału 
ciepłej odz’eży i bielizny ¡nędzy swych 
podop ecznych. Rozdano ponad 350 
różnego rodzaju b’elizny ¡odzieży ob
darowuje tym ok. 150 osób.

cętnej pow!erzchni każdej działki 
około 400 m kw- O aktywności zaś 
członków świadczy najlepiej fakt zdo 
bycia 75 proc, nagród na konkursie 
działkowców woj. k eleckiego w ro
ku 1946- Obecn e jako pierwsze w 
woj. kieleckim częstochowskie Towa 
rzystwo uzyskało dla swoich człon
ków nas ona UNRRA, które w nad
chodzącym sezon e zaspokoją zupeł
nie po.rzeby członków TOD,

Wielki proces polityczny w Częstochowie
Ostatni członkowie bandy „Warszyca“

W dniu dzisiejszym Wojskowy Sąd 
Rejonowy Kielecki będzie rozpozna
wał w trybie po-s.ępowania doraźnego 
sprawę członków nielegalnej organi
zacji pod nagwą Konsp racyjne Woj
sko Polskie — BORY, grupy, która 
w początkach lutego 1946 roku pow
stała na terehe powiatu Częstochow- 
skego-

Bezpośrednim zwierzchnikom tej 
grupy byl samozwańczy generał ukry 
wający się pod pseudon mem ,,War- 
szyc“ skazany wyrokiem wojskowego 
Sądu w Łodzi na karę śmierci.

Na naszym terenie, w m ejscowości 
Lisi Ogon organ zatorem bandy byl

Sprzedaż papierosów na karty 
żywnościowe

Zgodnie z zarządzeniem Dyrekc i 
P. M. T. z dn. 23 grudnia 1946 r. Nr 
4729,S?r/l;46 z dniem 2 stycznia br. 
rozpoczęła się sprzedaż papierosów na 
karty żywnoścowe na m-c styczeń 
1947 r: Bałtyk, Triumf i Wolność:

a) 200 sztuk na karty żywnościowe I 
kat. M. ,K. i będzie wydane jednora
zowo lub w ratach.

b) 200 sztuk dla robotników rolnych, 
zrzeszonych w Zw ązkaoh Zawodowych 
Robotn ków i Pracowników Rolnych 
R. P będzie wydane podobnie jak w 
poprzedn ch m'es‘ącach (z?rz. DPM.
T. z dn 9 VIII 46 L. 1653 Spr/l 46).

c) 200 sztuk dła plantatorów tytoniu 
będzie wydane podob-ie jak za listo
pad i g-udz'eń (zarz. z dn. 24.VIII.46 
2320'Spr 1.46).

Zakończenie powyższej sprzedaży 
ma nastąo ć w dniu 25 stycznia 1947 r

P. C K. poszukuje
P C. K. Oddział w Częstochowie 

poszukuje następujące osoby:
So dę Trenę, Gryczańską Irenę, Gołcz 

Anełę Szwedcwskiego Mieczysława, 
Gutowską Stanisławę, Smutek Wildy-

Cli esz zaciąć nowy »ok 
pod dobrą wió*bp?

to kup los 49 tej loter'1 klasowej, która 
da ja graczom niebywale szanse, gdyż 
główna wygrana będzie obeon e wynosić 

on w krźdfli k aso
a oprócz tego zw'ększono zn-.c-rfa Ilość, 
dużych wygranych, m'nn. bodzie :cb: 

' lft po 500 000 zł . 100 po 100 000 z/ .
350 no 50 000 z’, 1100 po 10 000 zł., 1350 
po 5 000 zt. Ud.

Ocó’em wylo^-ow-ny"’1 bed-óe 35.0C0 
wygranych u,a sumę 86 800 000 żl

W^knt.-.k tych zmian, prz-o‘-t.nlc 
44-fv nwn-" r-t-s 
sum'e eonołmrjei t"."”! -» 
w sum ę connimniej 5 (TO z!..

O'ągnien'e T kła-y już 16. I. 1947 r 
Cena losu 1 1 —400 zt., 1 4 — 100— zł. 
PAP 11145

M 
r/y-r-n- w 

co 23 ci

Antońcżak Władysław b. kapral 74-go 
pułku p'echoty, k óry uzbro'1 ludzi, 
wydawał rozkazy, polecając grabić 
obol czną ludność 1 prowadzić działal
ność wywrotową.
An ończak miał do swej dyspozycji 
około 40-stu ludzi uzbrojonych .w broń 
maszynową i pistolety, banda ta sta
ła s'ę wkrótce prawdz wą p’agą po
wiatu częstochowskiego i lubl n ec- 
kiego, zasięg'em swej działalności o- 
bejmując nawet ziem'e odzyskane.

W miesącu kw etn'u dowództwo 
objął G'asiński Henryk pod pseudon'- 
mcm „Klinga“ m anując s!ę kap'tancm 
1 nadal prowadził zbrodniczą dziaial-

dawczcgo oddam na rzecz Dicku 
Sórcnnlclw Demokratycznych. — 
Uczynię to dladcgo, że Jestem 
przekonany, że Blok Stronnictw 
Demokratycznych jest jedynym 
reprezentantem chłopa, rchotnlka 
I inteligencji pracującej, że Blok 
Stronnictw Dcmckrafycznych stc-i 
na straży pekttju i debrobytu 
mas pracujących.

Podobne oświadczenia złożyli: 
Stanisław Piątek, zam. w Ogarce 
gm. Radków, ur. dn. 31. 10. 1307 r., 
Stanisław Rajca, zam. we wsi 
Brzeście gm. Radków, ur. dn. 15-
8. 1883 r., Józef Sikora, zam. w 
Balkowle gm. Radków, ur. 15. 11. 
1900 r.

Oświadczenie 
bezpaityjnego Obywatela 

gm. Secemin
Oświadczam, że ja, Łazarski 

Gabriel, mieszkaniec wsi Marcho- 
cice, bezpartyjny, będę głosował 
za Blokiem Dsmckratycznym, bo 
wiem, że Rząd Demokratyczny 
zapewni obywatelom dobrobyt.

Łazarski Gabriel.
Marchoclce, dnia 20. 12. 1916 r. 

Gm. Secemin, Pow. Włoszczowa.

siwa. 0'esak Jannę, Jankowską Bo- 
' leśjr.wę, Rosińską Rozę, Ożojską Ire

nę, Budz ńską Nelę, Lato Jana Kos> 
ka" Franc'sz’-a, Karola Edwarda. Ja- 
nowsk ego Kaz rn erza, Kowa’sklego 
Lecha, oraz siostrę jego He'enę-Ne’i 
Kowa’ską (nazwisko męża nieznane), 
Wysocką Janinę Steczkowskiego Kazi 
mierzą, Jerzego Paszyńsk ego.

Uwaga! Harcerce wystawiają 
Jasełkę!

l-s-za Drużyna Harcerska przy 
Gimnazjum im. H. Sienkiewicza 
wespół z 4-tą Drużyną Harcerek 
i 1-szą Drużyną Skautów, wysta
wca w sobotę i nadzielę, dmia 11 
i 12 b. m„ w sali wspomrranego 
g:mnaz,jum Jasełkę w 3-ch aktach 
„Betlejem Polskie“ wg. Z. Rydla.

Najzdolniejsi harcerze i harcer 
ki pokaźą eo umieją, a nam już 
wiadomo, że wykonatfe artysty
czne będzie na wysokim poziomie, 
gdyż w pracy pomagali profeso
rowie gimnazjum z ks. Kanela- 
nem S. Parasem na czele. Piękne 
dekoracje, bogate stroje i dobrze 
ułożony program, zapewnią pu
bliczności moc miłych wrażeń. 
A więc do soboty!

TEA1R
Cały dzień baz kłamstwa*0

Dziś, w środę, 8 bm o godz. 
..Cały dzień bez kłamstwa“ komedii 
w 3 aktach K. Montgomery‘ego w re 
żyserli Tadeun a Krotkę. Udz al hiorą: 
Kalinowska, Marso. OrszańslR, Smól 
skr., łoch-ń-ka . Krotkę. M'<- ——
Orliński, Palu.«zkew'cz i Borkowski. 
Oprawa se-nlerna Wt. Wagnera.

Jutro w czwartak, 9 hm. o godz 19 15 
„Pensjonat ,v-n dworze“ komedia w 3 
aktach St Biedrzyńskiego w reżyser’» 
R. Wasilewskiego.

W próbach „Kordjan“ dramat w 5 
aitac1' J’’r'U»-ii S’owaekiego. Reżyse
ruje R Wasilewski.

TEATR KAMERALNY 
„PENSJONAT WE DWORZE”

Dziś, w środę. 8 bin. o godz. 19 15 
Pensjonat we dworze“ komed a w 3 tk 
tacli St. Kiedr.yńskiego w reżyserii R 
Wasilewskiego. Udział borą: Dnnaj w- 
ska Go'a«zews'ji PschońsH, Pluc'ń 
ska, Tańska Mielczarek. 
Wasilewski i S’an stawsk»’. 
niezna Wł. Wagnera

Jutro w czwartek. 9 hm _
..Cz’owiek za burtą“ komedia w 3 ak 
fach A. Cwojdz ńskiego w reżyserii W 
Sclhora

Kasa Teat-ów czynna od godz 10 ej 
do 13 ej ' od 15 ej do rozpoczęcia przed- 
ąlnw^eń Teł. kasy 21-61.

19 15

Szymkowsk1, 
Oprawa see
o ¡roiła 19 15

przed Wojskowym Sądem Doraźnym
ność bandy, Antończak miał za zada
ni prowadz ę cały Oddział, co też 
czynił, grabiąc okoliczną ludność bez- 
li.ośn'e-

W m'?dzyczasie bandę podzielono 
na dwie części, z których jedna zo- 
s.ala przeniesiona pod dowództwem 
Glas ńskiego na teren pow atu Radem 
szczań-k ego, zaś nad pozostałością 
objął dowództwo b. komendant MO- 
Lisiecki Slan slaw'ps. „Jaguar“.

Władze bezpieczeństwa wszczęty e 
nerg'czną akcję przeciwka bandzie, w 
rezultacie czego zadano jej c'ężkle 
straty, a w jednym ze starć Liceski 
zos al zab ty-

Banda un knęła jednak ca'tow:tego 
rozb cla, dowództwo obję.l Łebek 
Adam ps. „Mały“, który skontaktował 
się z inną grupą, konspiracyjnego Woj 
ska Polskiego i otrzymawszy dyrek
tywy, czynił przygotowania do oba
lenia Demokratycznego Ustroju Pań
stwa Polskiego,, korzystając z pomo
cy „Babin cza“, który informował gc, 
że już wkrótce wyjdz’e z podz'em', 
ponieważ gen. Anders przy pomocy 
Ameryk', Anglii i Polskiego S ronnic- 
twa Ludowego spowodują upadek o- 
becnego Rządu Polskiego-

Zachęcani stale przez swego przy
wódcę, dokonali członkowie bandy na 
stępujących napadów:

Grupa Łebka w liczb ę około 25 o- 
sób, uzbrojona w maszynową broń pal 
ną, umundurowana na wzór W. P. z 
opaskami b aio-czenwonymi, na któ
rych wydrukowane były inicjały KPW 
i z zawieszonym' na piersiach ryngra
fami z wlzerunkem Matki Boskej 
Częstochowskej, ograbiła kilka skle
pów spółdzielczych, Nadleśnictwo, 
Urzędy G5niiine, rozbrajając funkcjo-1 
nariuszów MO, Urzędu Bezpieczeń
stwa, Strażn ków Ochrony kolei itd-

N'ezliczona ilość napadów rabunko 
wych na ludność wiejską, na urzędy, 
poc'ąg' młyny i spó!dz'eln'e, a nawet 
zabójstwa (sekre arza PPR Gąsiora 
Ignacego, ParkHnego Władysława 
członka PPR, Biukacza Józ-ra komen 
danta Straży Pożarne; .w Węglowi- 
cach, dw.'cl. żołnierzy Woj-ka Pol
skiego funkcjonariusza UB Skoczyla
sa, fynkc. WB Pleszynlaka i innych,

Krcnkak’e’ecka
Podziękowanie

Funkcjonarusze Komendy Woje
wódzkiej M O w Kielcach składają tą 
drogą podziękowanie Prezydentowi 
ob Łukawsk emu za otrzymane pie
niądze na gwiazdkę dła dzeici Milic
jantów.

Dyżury aptek
Dnia 9-go stycznia b. r.

Balisiń^k'. u’. S:enkiew5cza 49.
Dn’a 10-go stycznia b. r. 

Gierałtowski — Plac Wolności. 

ktamkn m. kaaoms^a
Z działalności Pow. Biura 

Rolnego
Pow Biuro Rolne (Radomsko) ma 

w swym b laisie za rok który dopie
ro s ę skończył piękne pozycje, wyka
zujące dalekowzroczną dbałość o pó- 
ziom nasżego rolnika. Zorganizowało 
ono p'ęć zespołów Przysposobienia 
Rolniczeec: w Olesiu. Dąbrowie Ze. 
lonej, w Luborczy, w Borzykowej. W 
4-ch gromad’ch przeprowadzono spec
jalne kursy rolnicze. Wie'ką pieczą o_ 
toczono ogrodn’ctwo zjednywując mu 
wydat-e kredyty gotówkowe, a także 
rozprowadzając w sezonie jesiennym 
na terenie powiatu 6 0'0 sztuk dobo
rowych drzewek- owocowych. Opra
cowano nasteprre plan kursów pszcze 
larskich w tej intencji, ażeby pod
nieść tę bardzo mesłusznie u nas za
niedbaną dziedzinę.

Podztękowanie
Dowództwo miejscowego Pułku 

Piechoty składa w im eniu całego Gar 
n zonu Wojskowego Spo’eczeństwu m. 
Częstochowy, poszczegó'nym Instytu
cjom i Tow Przyjaźni Żołnierza, żoł
nierskie podz'ękowan’e za urządzenie 
Gwiazdki Wig lijnej z okazji świąt Bo 
żego Narodzenia.

Ofiarny dar jest prawdziwym sym- 
bo'em wsr>ó’pracy i zrozunfenia don'o 
słego harła ,.Woj'ko z Narodem -r- 
Naród z Wojsk em“ W imię tego ha
sła kroczymy naprzód w przyszłość, a 
edność i wcnó'nota naszych wytknię
tych celów da nam upragniony rezul
tat.

oto d. tbna część napadów, których 
banda dokonała ponad 30-ci-

Bandyci nawet grabili po.ciągi, za
bierając towary UNRRA przezanczo- 
ne dla’ robotniczej ludności naszego 
powiatu-

Na lawie oskarżonych zasiad 22-ch 
łudź', którzy ulegając podszeptom re
akcji n’e wahali się zabijać i .grabić.

Nazw’ska oskarżonych brzmią: Łe- 
b?k Adam ps. Mały“ ur. 1926 roku, 
Kędziora Józef, ps. , Baran“ vei Ri
naldo ur. 1917 roku, Hyra Antoni ps- 
„Dobry“ ur- 1922 roku. Kopiński Sta
nisław urodzony 1925 roku. Smyła 
Stefan ps. „Zając“ urodź. 1913 roku, 
Swlarczyń'ki Józef pseud. „Bajbok“ 
urodź. 1925 roku, Nicpoń Meczyslaw 
Depta Jan ps. „Szpak" ur. 1925 roku, 
M’etelsk' Jan ps- „Jagoda“ ur- 1927 r., 
Kozński Bolesław ps. , Żydek“, Zając 
Zygmu: ps. „Zagłoba“, Łebek Bro-. 
nisla,w, C eśla Józef ps. „Hart“, ur. 
1923 roku, Anł.cńczak Wladys'aw ps- 
,KunJa“ ur 1914 r„ Nicpoń Bolesław 
ur- 1928 r., Bryla Bolesław ur. 1915 r-, 
Krzemiński Józc, ur. 19u,4 r, D: ner 
Jadwiga ur. 1923 r., Gruca Józef ps. 
„Tygrys“ ur- 1912 r-> Wrona Józef 
ur. 1925 roku, Dymek Władysław ur. 
1903 r. i Czern'ak Piotr ur- 1916 r-

Wszyscy oskarżeni przebywają w 
więż eniu częstochowskim na Zawo
dź u.

Zeznan'a składać będzie 36-ciu 
świadków, przeważnie rodziny po
mordowanych- ograbieni i poszkodo
wali5.

W dowodach rzeczowych znajdują 
się protokóły oględz n zwłok, proto- 
ku’y oględzin bron', ryngrafy i opaski 
KWP.

Rozprawa rozpócznie się od wczes
nych godzin rannych w sali Nr 3 Sądu 
Okręgowego w Częstochowie.

Rozprawa wywołała ogromne zain 
teresowa.de z uwagi na metody sto
sowane przez zwolenn ków Andersa» 
będzie jednym z licznych dowodów 
zbroJtfczej działalności ugrupowań 
anti-demokratycznych-

Szczegółowe sprawo,zdan a z pro
cesu będz.k my podawać w następnych 
numerach naszego pisma.

V.

teresowa.de


Nr $ NARftpTT*. 9 stycznia 1947 roku. S

Rewelacyjny proces głównej komendy W. i N.
Jak Bór-KomorowsRi sprowadził AK na manowce

W wojskowym sądzie rejono
wym rozpoczął się 4 b, m. sensa
cyjny proces 10-ciu uczestników 
głównej komendy WiN, z płk. 
dypl. Jasiem Rżepeckim na czele.

Rozprawa sądowa rozpoczęła 
się o godz, 9.15 pod przewodnict
wem płk. Garnowskiego. Oskarża 
Szef Naczelnej Prokuratury Woj 
skowej, płk. Holder.

Wszyscy oskarżeni odpowiada
ją z wiezienia, ubrani są po cy
wilnemu. Na sali rozpraw przy 
ul. Leszno zainstalowano urzą
dzenia radiowe i mikrofony.

Przed odczytaniem aktu oskar
żenia, odebrano od wszystkich 
podsądnycb personalia.

Płk. Jan Rzepecki (pseudo 
„Ożóg“), syn dziennikarza i głoś
nej działaczki spoiecznej, Izy 
Moszczeńskiej, ukończył Szkolą 
Nauk Politycznych oraz Wyższą 
Szkolą Wojenną, w której na
stępnie był wykładowcą. Od 1914 
roku jest w wojsku, podczas kon
spiracji był w A. K. .

Ppłk. Tadeusz Jachimek. syn 
niższego funkcjonariusza policji, 
był w wojsku od 1930 r. Był w 
A. K.

Kpt. Henryk Żuk, syn krawca, 
w wojsku od 1935 r. oraz w A. K.

Ppłk. Jan Szczurek, z okazałą 
siwiejącą brodą, eyn rolnika, by
ły legionista z 1914 r., uczestnik 
armii Hallera, wykładowca w 
Centrum Wyszkolenia Piechoty, 
podczas powstania dowódca Śród 
mięście-Poiudnie.

Inż. Kazimierz Leski, syn b. dy 
rektora .Pocisku“, mechanik j o- 
krątpwiec, oficer rezerwy, lotnik,

Zeznania Rzepeckiego
Jako pierwszy składa zeznania 

oskarżony Jan Rzepecki.
Fakt, że znalazłem się na lawie' 
^skarżonych — zeznaje Rzepecki 
— nie ma swoich przyczyn w hi
storii ostatniego roku, tylko przy 
czyny głębsze i dużo wcześniej
sze. Dla zrozumienia mego postę
powania konieczne jest sięgnię
cie w przeszłość Armii Krajowej. 
Wydaje mi się. że moja sprawa 
jest fragmentem zagadnienia w 
ogóle żołnierzy AK, którzy dziś

„Służba Zwyc
W październiku 1939 r. powsta

łą w Warszawie organizacja 
„Służbą Zwycięstwa Polski“. Za
łożycielem jej był gen. Tarasie- 
wicz-Tokarzewski. przy udziale 
szefa sztabu, gen. Roweckiego, 
oraz przy politycznym udziale 
Mieczysława Niedziałkowskiego, 
Macieja Rataja i prof. Rybarskie 
go. Brał również udział w orga
nizowaniu SZP prezydent Sta
rzyński.

Powstanie SZP zameldowano 
natychmiast gen. Sikorskiemu. 
Gen. Sikorski, zarządzając utwo
rzenie Związku Walki Zbrojnej, 
opierał się całkowicie na SZP. 
Odpowiednie instrukcje znalazły 
się w rękach kierownictwa SZP 
na Boże Narodzenie 1939 r.

ZWZ miało kierownictwo apo
lityczne. Stronnictwa polityczne 
zagwarantowały sobie jednak pra

B. I. P.
Podstawy personalne pod B. I. 

P. kładł Mieczysław Niedzialkow 
ski który wybrał kierownika in
formacji politycznej, w osobie 
inz Jerzego Makowieckiego. Za
pewne nie bez jego wpływu zna
leźli się tam również jako głów
ny referent polityczny: Jerzy 
Szurig, ob. Wieczorkiewicz ze 
Stronnictwa Demokratycznego, 
Adam Próchnik i wielu innych 
zdecydowanych demokratów.

Nowy dowódca AK, Bór, stął

Kontrwywiad
Oskarżony stwierdza, że wpły - 

wy prawicy zakorzeniły się szcze
gólnie w kontrwywiadzie A. K., 
gdzie panowały inklinacje do 
ONR.

Oskarżony omawia szczegółowo 
Matusią NSZ. Otóż gen. Rowecki 

od konspiracji w A. K.
Kpt. Józef Rybicki, syn sędzie- 

go, nauczyciel gimnazjalny, w 
wojsku ochotniczo w 1920 r., w 
1939 r. i w A. K.

Kpt Marian Gołębiowski, w 
19,39 r. niezmobilizowany podcho
rąży, w 1940 r. uczestnik walk w 
I pułku I dywizji we Francji, po 
ucieczce z niewoli niemieckiej 
przedostał 8ią do I brygady Strzel 
eów w Szkocji.

Pik. Anton; Sanojca, inżynier, 
od 1916 r. w Legionach udział w 
wojnie 1920 r., w 1939 r. dowódca 
obrony na Woli, następnie w A.K.

Ppłk. Ludwik Muzyczka, przed 
wojepny prezydent m. Inowrocla 
Wia, w wojsku od 1917 r. do 1931 
r., później od 1939 r. i w konspi
racji.

Jedyna kobieta spośród oskar
żonych. Julia Malessa, urządnicz 
ka Opieki Społecznej, grodzona 
w Rostowie nad Donem, ochotni
czo w wojsku w 1939 r„ a następ
nie w A. K.

Wszystkim tynr podsądnym 
akt oskarżenia zarzuca udział w 
podziemnej organizacji, która 
dopuszczała się skrytobójczych 
morderstw na osobach działaczy 
demokratycznych oraz uprawia
nie szpiegostwa w Wojsku Pol
skim na rzecz obcego wywiadu.

Oskarżonych bronią adwokaci: 
Szalboreki, Retinger, Maślanko, 
Palątyński, Więckowska, Grabów 
ska i Pintarowa.

Proces potrwa około 2 tygodni 
i obfitować będzie w rewelacyjne 
epizody.

chodzą zdezprięntpwąpi, nie ro
zumiejąc, dlaczego jedni z nich 
są przy warsztatach pracy, a 
drudzy w więzieniu. Tragedia 
AK, która się rozegrała w roku 
1945, a może ; dzisiaj jeszcze się 
rpzgrywa, wynika nie z tytułu 
jej wkładu w walkę z Niemcami, 
ma natomiast źródło w wadach 
organicznych, które AK miała w 
oddziaływaniu różnych prądów 
politycznych na kierownictwo 
AK i jej środo wsko.

ęstwa Polski"
wo wpływu politycznego na lu
dzi, których oddały do ZWZ. Or
ganizacje czysto wojskowe podda 
ly się rozkazom gen. Roweckiego, 
natomiast organizacje o charakte 
rze politycznym wszczynały przy 
każdej okazji targj polityczne i 
intrygi.

Kadry oficerskie siabo nadawa 
ły się na to aby być równocześ
nie przywódcami walczących w 
AK rzesz robotniczych i chłop
skich. Cztery lata oczekiwania 
na walkę powinny były wystar
czyć ha to, aby to zostało zmie
nione. Że tego nie osiągnęliśmy 
— nie świadczy zbyt pochlebnie 
c naszej pncy.

Gen. Rowecki postawił oskarźo 
nego w 1940 r. na czele instytucji 
powołanej do wychowania Armii 
Krajowej, to jest na czele Biura 
Informacji i Propagandy.

jednakże na stanowisku całkowi
tej abstynencji politycznej i 
wszystko, co trąciło działalnością 
polityczną, przekazywał delegató 
wi rządu.

Jeśli idzie o Komorowskiego, 
to był on teoretycznie apolitycz
ny. ale był niewątpliwie sympa
tykiem Str. Narodowego i pozo
stawał pod wpływem prezesa 
Stronnictwa Narodowego i Dele
gata Rządu.

w swoich dążeniach scaleniowych 
miał duże trudności, zwłaszcza ze 
Stronnictwem Narodowym. Ro
wecki muisiał uciekać się nawet 
do takich argumentów: „Chyba 
panowie nie chcećie, żeby A. K. 
była wojskiem Centrolewu“. W li

stopadzie 1942 r. Stron. Narodowe 
zrezygnowało z opozycyjnego sta
nowiska. W styczniu 1943 r. na
stąpiła fronda w Stron. Narodo
wym i część jej działaczy doko
pała poiączenią taktycznego z 
ONR, powołała konkurencyjne

Z kolei oskarżony omówił fąkty 
wymordowania pod Boroweiń 
9 sierpnia 1943 r. oddziąłn lęśnego 
Armii Ludowej. Początkowo nie. 
było wiadome, kto to zrobił, do
chodzeni trwały kilka miesięcy, 
a oficjalny komunikat A. K. zo
stał opublikowany dopiero z por 
czatikiem listopada. Zeznający po- 
daje, że uważa to za wyraźny prze 
jaw tendencji prawicowej, iż roz
kaz był suchy i lakoniczny, pod
czas gdy pierwszą redakcja roz
kazu w ostrych słowach potępiają 
morderstwo. Ostateczna redakcja 
ograniczyła się do stwierdzenia, 
że A. K. nie mą pic Jyepólnęgp z 
morderstwem.

Po przerwie oskarżony przystą
pił do omówienia stosunków pol
sko-radzieckich jako jednego zp 
źródeł trągodii A. K Przcprpjyą- 
dza on dłuższy wywód, ąięga.iąc 
do cyasów przedwojennych. Po
tem zaś omawia sprawę bezpie
czeństwa narżych granic nyzed 
rokiem 1939 oświadcza jąc: „Z nrzy 
krością przekonałem się. że od ro.

Licytacja
Omawiając sytuację wewnętrz

ną w kraju, oskarżony stwierdza, 
że stronnictwa licytowały się ną- 
.wzajem w nieprzejednanej po
stawie w sprawie granic wschod
nich, uważając, że w ten sposób 
popierają rząd. Po śmierci Sikor
skiego (o nieprzejednanie (doznało 
jeszcze wzmocnienia.

W sztabie AK istniały powążpe 
Wątpliwości ęp do cętowuści tą- 
kiej polityki, ale wątpliwości to

Raport o sytuacji w kraju
W dwa miesiące po aresztowa

niu gen. Roweckiego, oskarżony, 
w rozmowie z szefem sztabu AK 
wskazał na nienożądany rozwój 
sytuacji w kraju, uwypuklając, 
że nastroję społeczeństwa rozwi
jają się na lewo, gdy nastawień1« 
kierownictwa rbzwiją się na pra

Siła opozycji lewicowej
Osk. Rzepecki podkreślił w ra

porcie, źe opozycją lewicowa jest 
zbrojną w hasła, odpowiadające 
najgłębszym tosknotojn mas ubo- 
g;ch, głodnych, nie mających nic 
tło stracenia, a wiele dó zyskania. 
Rzepecki podnosił dalej, że lewica 
jest cennym sprzymierzeńcem, że 
zepchniętą dó opozycji może po
ważnie przerzedzić szeregi lewego 
skrzydła i tak niezbyt zwartego; 
obozu rządowego.

W tymże raporcie Rzepecki na
pisał. że ppczycję faszystowską 
z ONR na czele, cechuje b”ak 
skrupułów i demagogia, niezbyt

InstruHcje z Londynu
W tych warunkach politycz

nych AK przygotowywała się do 
Walki. Zbliżanie się frontu zaktu
alizowało to zagadnienie. W koń
cu listopada 1943 r. nadeszła in
strukcja rządowa w formie tele
gramu do; dowódcy AK. Instruk
cja mówiła o powitaniu, jako o 
powstaniu ogólnokrajowym, obej
mującym ziemię etnograficznie 
polskie, nie wcielone do Rzeszy. 
Wyjątkiem od tej zasady m:ały 
być wcięjonę do Rzeszy Woj. bia
łostockie i łódzkie, które równięż 
miały być objęte powstaniem.

W instrukcji podjęcie walki 
czynnej zależne było od dwóch 
czynników- pierwszym było na
wiązanie stosunków dyplomaty
cznych zę Zw. Radzieck:m. dru
gim uzyskanie uzbrojenia z za
chodu.

W tym miejscu oskarżony przy
pomina jeszcze, że instrukcja na
kazy wata W każdym wypadką"ą- 
jawnienie całkowite Armii Kra

włądze polityczne i zaczęła for
mować Narodowe Siły Zbrojne.

NSZ powstały więc jako pro
test przeciwko wcieleniu do A. K. 
Narodowej Organizacji Wojsko
wej. W skład NSZ weszły oddzia
ły ONR i część NO W.

e oddziału AL
ku 1932 ąie zrobiono nie w kierun
ku obrony granic zachodnich. — 
Najpóźniejszy akt w tej sprawie 
nosił datę 1932 r.“

W tej sprawię swoimi ąnnstrze- 
żęniami oskarżony podzielił s’ę z 
pułk. Horąkiem. Oskarżony pod
kreśla, że następstwa i poprzed
nich stosunków polsko - radziec
kich byłv w latach 1939 — 1941 do. 
tkliwe. Sikorski dokonał w roku 
1941 próby zmiany tego sta.nn rze- 
gzy. Rzepecki był tego samego 
zdania co generał. Niemal równo
cześnie londyńscy przeeiwn‘cy Si
korskiego nadesłali do kraju od
powiednie pisma, udoT-adnmjaę, 
że Sikorski uległ i ’•uwiódł, bo 
mógł w układzie z ZSRR uzyskać 
lepsze warunki. Ówczesny komen
dant A. K.. gen. Rowecki, kazał 
głęboko schować te materaly i 
tylko kilku ludzi było z nimi za
znajomionych. Przypuszczalnie 
przyszły one do kraju w większej 
ilości egzemplarzy, gdyż ślady 
ich znalazły się w niektórych ¡or
ganach prasy podziemnej.

stronnictw
nie wykraczały poza ramy we
wnętrznej dyskusji. W jeBięąi 
1943 r. grupy ofioęrów AK wystą
piły z inicjatywą porozpm'ęnia 
pod katem widzenja politycznym 
i wojękowypi z dowództwem so- 
wieekim. którego wojska zbliżały 
się ju? jo granic Polski. Gen. Ko
morowski, n'ewątpliw‘e także ppd 
wpływem swych symnatii poli
tycznych, żadnej inicjatywy noli- 
tycznej podejmować nie chciał.

wo. Oskarżony zwrócił ujyagę aze- 
fa sztabu, że nowy dowódcą Al£, 
potęgując wpływy nrawicowę, 
przyczepi się do noglębietfa roz- 
dźwięków w kraju, z czym łączy 
się żegadn:ęn:ę, czy nie mdźna by 
uzyskać znuany na stanowisku 
dowódcy ĄK.

duża liczebność, opieranie się tią 
klasach ppsiądających oraz bez
względna wrogość do radykalnęj 
lewicy, traktowanej celowo, jako 
agentura lub etraż przednia bol- 
szewizmu.

O=karźony wskazywał też na 
PPR., którego cele są znane, a 
któregę wyższość polega na ener
gicznej komendzie. Zamknięcie 
obozu rządowego w okopach Św. 
Tróicy rozgorycza cpraz większą 
Część społeczeństwa — stwierdza 
ra-v>i-t — z wyraźną korzyścią dla 
PPR.

jowej wobec wkraczającej Armii 
Czerwonej, nawet w wypadku riię 
podejmowani walki. Ujawnia
jące się organizację miały mani
festować lojalpość w stosunku 
do rządu londyńskiego i manife
stować gotowość do świądczęń na 
yzecz Armii Czerwonej.

Óskarżopy zeznaje. że Pełno
mocnik Rządu i dowódca AK 
doszli do wspólnego wniosku, że 
nie może być m wy o rezygnacji 
Z walki zbrojnej, ą tę ze wzglę
dów politycznych i psychologicz
nych.

Depesza
Sosnkowskiego

Zatrzymano sic na konrenoji, że 
jeżeli armia niemiecka będzie się 
cofała ąię w stąpię rozsypki, to 
walka podjęta będzie tylko krót- 
kpterndnowa, w beżn<>średn‘m po. 
bliżu frontu, nie głębiej jak na 

kilkadziesiąt kilometrów.
Koncepcją tą. która otrzymała, 

nazwę „Burzy“, przekazana zo
stała telegraficznie Naczelnemu 
Wodzowi. Została ona telegrafi
cznym rozkazem przez rząd emi
gracyjny zaaprobowana i zaczęła 
obowiązywać.

Instrukcję przekazał do kraju 
gen. So'snkowski, który dołączy? 
do niej swój list telegraficzny, w 
którym wyraził niewiarę, ażeby 
postawa, nakazvwana przez rząd, 
bvła celowa. Sosnkowski twier
dził. że Arm a Czerwona nie uzna 
placówek delegatury i oddziałów
AK. że woher tego nie należało 
by ujawniać władz cywilnych ani 
wciskowych.

Rząd emigracyjny 
nie zdał egzaminu
Dowódca AK stąpął na stano

wisku lojalności wobec rządn. 
Już w grudniu 1943 r. zaczęły «ię 
odprawy komendantów okręgów 
i wychodziły pierwsze instrukcje 
cp do zachowania się w roku 1944.

Rzepecki zeznaje w dalszym 
ciągli, iż wiadomo mn. że w sty- 
ęzn'n 1944 r. za pośrednictwem 
rządu angielskiego wysunięte zo
stały propozycje sowieckie, pod
jęcia rpzmów i rządem polskim 
w Londznię Bela to niewątpliwie 
możność zrewidowania dotych- 
czasowpgj polityki.

Nie w:om — oświadczą Rzepec
ki — w jakich warunkach nastą
piło odrzucenie rozmów, zdaje mi 
się jednak, że była to ostatn'a 
szansa. Był to brak zmysłu poli
tycznego, patrzenie na zagadnij 
rfa światowe nrzez pryzmat Wil
na i Lwowa 1 ftomaganie «ie- aby 
do tego dostpsowp’v się siły, dzia
łające w św:ecie. Rvla w tvm pe
wna ślepota czy nięchęć widzenia 
rzeczywistości.

Nasyp w’adze polityczne — m.ó- 
W: Rzepecki — nie dojrzały do wy 
ciągn:ęeią wniosków, czy też n:e 
nfały do tego skłonności. To 
przęsndz;?n losy nas wszystkich 
w toku 1944 i 1945. W lutym 1944 
r. nastąpiło przemówienie Chni- 
chillą. Irtóre rozwmło szereg złu
dzeń. Zdąn:em oskarżonego wfe- 
dy Związek Rądzieeki. widząc, że 
n!e dochodzi do rozmów z rzą
dom em;graeyjnym. zdecydował 
a:e na pppąroie PKWN, zadecydo
wał o swoim stanowisku wobec 
podziemnych wfadz rządn londyń- 
śkiogn. Powstały warunki, w któ. 
rych setki tyJęey żołnierzy AK 
znała lo sie w pm^mnsowwm po
łożeniu. Jedn! żołnierze AK zna
leźli dla «;eb:e wyjście z tej syfu*- 
acji: znaleźli się przy warszta- 
taoh prący, inni wykoleili się po- 
lity«7n:e. czy nawet kryminalnie, 
n'ęktórzv ulęgli wręcz namowom 
czynników nhoroh.

Na szfpndai* 
OMTUR

Ob. Ktisal wpłaca na sztandar OM. 
TUR zł. 309 i powołuje do podtrzyma
nia łańcucha ob. ob. Kasprzyka K. v 
Bieriacką H.

Na wezwanie ob. Ratmąna S Kpcbel 
L. wp'aca pa s-tandar OM. TÜR zł. 
200 i powołuje do podtrzymania łań
cucha ob ob. Dąbrowskiego A. i Mo- 
rawskęigo J.

Na wezwanie pb, Trąbslćego Z. ob. 
Wy'o-n wpłaca na sztandar OM. TUR. 
zł 500 i pąwołu e do podtrzymania 
łańcucha komendanta m'asta M. O. 
ob. Ncw:-k'ego, zas*ę’cę kom. M. O., 
ob por. Bskusa, zastępcę do spraw li
niowych ob. por Naw-ckiego zastępcę 
Jęomo-danta O. R, M. O ob. pot. 
Kraka komoadanta straży przemysłu 
wej f-my , Metal“ ob pkt. Skowroń
skiego i referenta ob. Nożyńskiego W,

Na wezwanie ob. CzechowsUego. ob, 
Kurp'os F. wpłaca na sztandar OM. 
TUR zł. 200.

Ob. Łebek R wpłaca na sztandar 
OM. TUR ?ł. 200 i powołuje di pod
trzymania łańcucha Witkowską L-( 
C-otąrek M„ Młynarczyka R, Boruc
kiego z Uzesp. Społ. i Gadówskiego.

V
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Od wefll muszel do... HbTowej 
(Niedyskrecje na temat meczuŁKS — CKS) 
Waga musza

StryehalsŁi przed wyjazdem 
rozkazał swemu małemu synko
wi, aby naplul mu na rękę (ma to 
być wypróbowany środek powo
dzenia); gdyby Stryehalski wal
czył ze Stasiakiem w III rundzie 
jak w drugiej, to naplueie okaza
łoby się prawdopodobnie skutecz
ne.

Waga kcgucia
Prymus tłumaczy swą klęską z 

Pawlakiem silnym przepracowa
niem w ciągu paru dni poprzedza
jących mecz; w każdym razie Fry 
mus nie przypominał zupełnie 
siebie z owego okresu, gdy zremi
sował z Rotholcem w najlepszej 
fermie i do tego w taki sposób, że 
ówczesny mistrz Polski mógł 
mówić o szczęśliwym dla niego 
orzeczeniu sędziów.

Waga piórkowa
Zwycięzca Chudego, Marcinków 

«ki, nagrodzony został przez pu

bliczność silnymi oklaskami, co 
stanowi dowód respektu, jaki 
Łódź czuje dla pogromcy Czort- 
ka.

Waga lekka
Gdy zakończyła się walka Mar

ciniak — Ki-eru-s, w której często- 
chowianin był lepszy, a przynaj
mniej równy swemu przeciwni
kowi, siedzący obok mnie łódzki 
znawca boksu odezwał się: „Bę
dzie dobrze, jeżeli Kierasowi da
dzą remis*/ Kiedy ogłoszono prze 
graną... Marciniaka, znawca — 
łodzianin był wyraźnie zaskoczo
ny niesprawiedliwą decyzją sę
dziów.

Waga pólśrednla
Olejnik, walcząc z Warwasem, 

przypuszczał początkowo, iż ma 
do czynienia z zupełnym fuksem, 
lecz otrzymawszy w I rundzie 
dwa porządne sierpowe i haka, 
zmienił w następnym starciu tak
tykę, prowadząc walkę niemal do 

końca w trwałym zwarciu. Wąt
pimy, aby’mogło to zaimpono
wać któremuś ze świadków me
czu.

Waga średnia
Berg był zupełnie świeży po 

walce z Pisarskim i, kto wie, 
mógłby może walczyć przez na
stępne trzy rundy.

Waga półciężka
Gdy Morawski wychodził z do

mu, udając się na pociąg do Ło
dzi, spotkał czarnego kota swej 
sąsiadki, który zadarłszy złośli
wie ogona przebiegł Morawskie
mu drogę; wróżba spełniła się i 
CKS przegrał wysoko, jednakże 
Morawski odgraża się, iż przed 
rewanżem ŁKS — CKS zabije 
kota swej sąsiadki. Szkoda, że nie 
zrobił tego na tydzień przed nie
dzielnym meczem.

Waga ciężka
Gdy spytałem Mygę, dlaczego 

nie jodzie do Łodzi, odpowiedział 
z przekąsem: „Nie mogę, bo stra
ciłem ostatnio na wadze i wyglą
dam mizernie, prawda?“. Zrozu
miałem, że była to aluzja do 
„Gwiazdki sportowej“ lecz przyj
rzałem się dokładnie Mydze. Re
zultat był taki, iż pomyślałem: 
„Daj mi, Boże, wyglądać chociaż 
przez jeden dzień w roku tak, jak 
Myga wygląda po zmlzernięeiu!“

Waga kibicowa
Osobliwe przygody przerzla 

paczka kibiców częstochowskich, 
którzy wskutek sygnalizowanego 
dużego opóźnienia pociągu łódz
kiego ruszyła w drogę ekspresem 
warszawskim, licząc na połącze
nie w Koluszkach. Jakoż dojecha
ła tam o siódmej rano, aby prze
konać się, ku swej rozpaczy, że 
najbliższy pociąg do Łodzi odcho
dzi o dziesiątej, a więc za późne, 
dla kibiców, którzy musieli być 
na hali przed jedenastą, gdyż po
tem wejścia na widownię bywają 
w Łodzi zamykane. Paczka czę- 
siochowian ruszyła na Koluszki 
w poszukiwania za taksówką, na 
próżno jednak, bo wszystkie by
ły „zamarznięte“. Oddział kibiców 
wycofał się tedy z powrotem na 
stację i tu ujrzał pociąg osobowy 
stojący na torze łódzkim. Okaza
ło się, iż był to opóźniony o dwie 
godziny pociąg Skierniewice — 
Łódź., Wśród okrzyków entuzjaz
mu kibice wsiedli do wagonu, blo. 
gesławiąe szczęśliwe zakończenie 
tej szarpiącej ich nerwy podróży.

Program rozgłośni polskich
PROGRAM OGÓLNOPOLSKI 

Środa
6.00 Sygnał ezsu 6.05 Dzicmnik poran

ny. 6.20 Gimo poranna. 6.30 Muzyka 
poranna. 6 57 Sygna" czasu. 7 05 Muzy
ka. 7.1,5 W ad. poranne ora® przegląd 

prasy stołecznej 7.35 Progr. na dzieft 
bież. 7.40 Koncert w wyk. Ork P. B. 
8.30 Inform ogólnopolsk. 8 40 Skrzynka 
PCK 12 00 Sygnał czasu. 12 05 Aud. dla 
świetl- rob 12.35 Recital śpiewaczy Jo
anny Krys/ńskieji 13.00 Muzyka obiad. 
13.40 „A. B C. :muzyezine“ aud. slow-« 
muz 14.00 15 00 — Przerwa. 15.00 Po« 
gadanka dla dzieci 1510 Skrzynka ogól
na. 15 20 Reportaż 15 30 Portrety dzia
łaczy. 15.40 Kolędy w oprać Witolda 
Frimanna, 16 00 Dzienn k popołudni o- 
wy. 16 30 „Jana Kasprowicza grająca 
pieśń“ Wyk. Chór męski „Echo**, 16 ;>5 
...Wędrówka z mikrofonem“ 17.00 „Kra
dzież literacka“ fel Kaźmier?., Wyki. 
17.10 Melodie operetkowe. 17.45 „Aa 
Ziem. Odzysk.“ 17 55 Z życia kultural
nego. 18 00 Rec tal Organowy Jana Ku« 
chersikiego. 18 30 Nauką przy głośniku. 
19 00 Audycja dla wsi. 1915 Muzyka, 
19 30 Koncert.. Chopinowski. 19 57 Sy
gnał czasu. 20 00 Dz/en wieczorny. 20.28 
..Kranobraz u Schnbertia“ 21.00 „NowS 
książki“. 2115 ., D.naszych przyjaciół“1 
smd. słown -muz 2145 Radiowy Uni w. 
Ludowy. 2200 Kwadrans prozy: „Lal
ka“ Boi Prusa. 22.15 Pfogram na ‘ JU» 
tro. 22.25 Aud rozrywkowa. 23 00 Roz« 
mowy z nfsarz. 2310 Cist wiad dz en- 
n!kn. 23.30 Muzyka taneczna. 23 55 Stre« 
szczenię najważniejszych wiad. dzien
nika. 24.01 Hymn. :

I rotfrnm kin
Kino-teatr „Polonia“ - Film produkcji! 

amerykańskiej ..Wszystko dla dziewczy
ny“ : „Parada sportowa“. Nad pro^raHS 
Nn.inowszia Polska Kronika Filmowa

Kino-teatr ..Bntb’k“ — ..Klatka sto 
wiozą** Film produkcji francuskiej.

Pocz 1J»M 17 30. 19 30. w n edzieli 
Î r'1 «nrł*. 13 30

Kino „Wolność“ — „Zaklęta narzeczo
na“- Nadprogrr?m: ..Byliśmy na wywcza
sach“. Początek: 15.30, 17 30, 19.30, W 
ni^ziole: 13 30

Kino . Tcc7,a“ — wyświetla ffłośną ko
medię jazzowa n- t „Świat, się śm?eje*% 
N?<1 program? Polska kronika filmowa* 

Fołoof?sł;kon — Wieczno miasto Kzym 
Niośm erfidno dzielą architektury I sz.tfâ 
ki malarskiej Rzym starożytny S śre® 
n:owicezny Rzvrn odrodzeni.

OBWIESZCZENIA URZĘDOWE
Nr. U 68/1/47

ZARZĄDZENIE
Prezydenta Wasta Częstochowy z dn a 3 stycznia 1947 roku 

a wprowadzeniu przeds>ębioistw przemysłu gospodniego
Na nasadzie par. 11 zarządzenia Ministra Aprowzccjj i Han 

dlu z dnia 29 pazdsxern ea 1945 r. w sprawie prowadzenia prze
mysłu gospodniego (Dz Urzędowy Ministerstwa Aprowizacji 
a Handlu Nr 13 poz 67) zarządzam, no następuję:

Par. 1 (1) Osoby prowadzące przedsiębiorstwa przemysłu go 
spodniego, jek również osoby korzystające z pokojów i usług tych 
przedsiębiorstw, obowiązane są iii 1 ależne od przestrzegania 
przepisów zarządzenia Ministra Aprowizacji i Handlu z dnia 29 
października 1945 roku (Dz. Urzędowy Ministerstwa Aprowizacji 
i Handlu Ni 13, pez. 67) — stosować się do niżej wymienionych 
postanowień.

(2) Przez priedsębiorstwa przemysłu gospodniego rozumie sie: 
hotele, pensjonaty, pekoje umeblowane, dojazdy, gospody, ober
że, domy wyc eezkowei, domy noclegowe i schroniska

Par. 2 Niedopuszczalne jest wynajmowanie poleojów przed
siębiorstwa gospodniego:

a) wojskowym — bez pisemnego zezwoleń'« Komendy Garni- 
®onu względnie wicieArej Wadzy kwaterunkowej,

b) cudzoziemcom niepos adaiąeym wic na prawo pobytu w 
Mokre.

Par 3. WVulze państwowe i samorządowe mogą zamawiać po
koje jedynie drogą pisemną.

., Par. 4 Właściciele względnie kierownicy przedsiębiorstw prze
mysłu gospodn ego obowiązani są prowadzić oprócz ksiąg mel
dunkowych także listy osób, korzystających z pokojów i usług 
tych przedsiębiorstw

Listy maja być prowadzone odiliieluie. dla obywateli polskich 
8 oddzielnie dla cudzoziemców

Par. 5. Właściciele względnie kierownicy przedsiębiorstw 
przemysłu gospodniego pow'nn' przed doręczeniem kinezą od po
koju zażądać od osoby wynajmującej pokój wynełnienn karty 
meldunkwej — (dla cudzoziemców — w 2- ezzemnlarznch) a na
stępnie sprawiła'ć dowód osobisty i wypełnioną kurtę meldunko
wą. Jednocześnie należy wpisać Aimą osobp na listę korzystają
cych z pokojów i usług przedsiębiorstwa (nar. 4).

W liście dla cudzoziemców należy odnotować. jąka _ władza 
wystawi'» wizę podając z.«Tazcm numer, datę wystawienia oraz 
term in ważności w'zy

Na dwa dni przed upływem terminu rmżności w'zy. uno"-aż 
nłaćaeej ciidzm ’omea do przebywania w Polsce, należy cudzo
ziemcowi oświadczyć, że w. razie nieprzedłużenia terminu ważno 
śe' wizy bedze musial z chwilą up’ywu tego terminu opuścić 
zajmowany lnkZ'1.

Par 6 W’nfe'elele wzoledn’e kierownico nrz"dsieble-«tw prze
mysłu gospo'’p'rgo powinni przesy’ad 7e-endowf M’-j-kcmii 
(Biimo Meldunkowe) codziennie do roił-. Hej z-otawien'a liczbo
we i wykazy imienne według nastę’-, jącycłi wzorów.

Zestawienia Itczhcwo
1) Ilość pokojów w przedsiębiorstwie gospodnim . s s . . •
2) Tlość łóżek (miejsc noclegowych) .....................................  •
3 Tlość łóżek (minko zajętych) .  ....................  .
4) Ilość łóżek (miejsc wolnych) . .

Wykaz imienny
osób przvjełd?a|rcyeh

wyjeżdżających

Nr C. 531 46
OBWIESZCZENIE

Sąd Okręgowy w Częstoeliówio Wydział Cywilny (ul. Raeła 
wieka Nr 2 4) podaje do wiadomości, że na podstawie art 157 
§ 1 kpe. ob. adwokat Zygmunt. Praport. zam es-.kaly w Często
chowie (Al. N.M. Panny 40) zo stal ustaieowiony kuratorem do 
zastępowania nieznanego z miejsca pobytu Bonifacego Bańcsika, 
ostatnio zamieszkałego w Częstochowie ul. Foch 39/41 w spra
wie z powództwa Alfredy Banasikowej przeciwko Bon-faecmn, 
Banasikowi o rozwód i wzywa n'eznanego z miejsca pobytu, aby 
się zgłosił do uezestn czenfa w pomien onym procesie.

Częstochowa, dnia 31 grudnie 194 6r.
Kierownik Sekretariatu: (—) J. Tęsiorowcki 

PAP 61

w dn’u............................   . s
Nr pokoju Nazwisko i imię Przynależność państwowa

Wykaz imienny należy prowadzić oddzielnie dla osób przy
jeżdżających. oddzieln e zaś dla osób wyjeżdżających.

Par 7. Osoba, zajmująca pokój nie może, hez uprzedn ej zgo
dy wfaściciieln względnie kierownika przedsięb'orstwą przemysłu 
gosmodniegtj przyjmować unych o’ób na nocleg, jak rown.ez 
odstępować swego pokoju innym osobom.

Par. 8. (1) Baclirnk' za korzystanie z pokoju i ns’ug w przed
siębiorstwach pospodr >.eh nzlcży regulować co 3 dni a w razie 
krótszego pobytu — przed zwolnieniem pokoju.

(2) D*óha liczy s'e od elf- li zrfęeia pajiju
(3) Pokój należy wymöw’e przed uodi - ną 18 tą, w przeciwnym 

raz’n dolicza się do rachunku n-ależrość za jeszcze jedną dobę.
Par. 9 Op’aty procentowe n.a rzecz służ’’V n*e mogą przeno

sić 15 proc ceny pokoju wykazanej u- e"nn'kn ’renie ze wszy
stkimi św-'rd-zcn?mi 1-cz hez kemu.-,«Inego podatku hotelowego.

Par. 10. Funkcjonaahisze państwowi. podróż-ćacy słnżęnwo pa 
zasadzie delegacji służbowych korzystają z 50 proc, zniżki e-nn 
za pokój łącznie ze wszystkimi świadczeniami i opłatą procento 
wą na mecz służby. , , .Par -11. Pcmonel przedsiębiorstwa przemysłu gospodniego 
¡aow’nien być stałe czynny

Par 12. Tekst niniejszego zarz-V’en-a ma cyc wywesz-ry na 
widocznym mfej=en w hallu i w każdym pokoju przedsiębiorstwa 
przemysłu gospodniego . ” .

Par 13 O«oby n'estospjace się do niniejszego zarządzeń a 
uleeną karne nrz.cwMzan-j w ar* ’26 prawa przemysłowego (Dz 
ü. R.P. z 1927 roku Nr 53 noz. 468) . . . , .

Par 14. Zarządzenie rir.'cj«zc cbow’n.zujo z dn'em ogo-zenia.
Prezydent Miasta: (—) Dr. T. J. WbłańskI 

PAP 76

Odlewnia Metali Wsły Dwernickiego 123 

Af. FRANOL i S-ka PAP49 
Przyjmuje wszelke zamów enla z zakresu odlewn ctwa.

ZGUBY
Zgubiono ks'ążkę Hbezpieczalni 
Społecznej na nazwisko Zebik St.i 
n slaw. PAP 87

Zgubiono dowód osob!sty wyd. w 
Sadomsku na nazwisko Mrozow
ski Bogumił Piotr. Rad. 2

Zgubiono dowód osobisty wyd 
przez gm. Wrzosowa na nazwi 
sko Szlajoer Florian. PAP 82

Po krótkich lecz ciężkich cietpieniach z tri art dn 7 
styczn a 1947 roku p.zeźywszy lal 76.

Wyprowadzeń'« drogich nam zwłok z domu żałoby 
przy ul. Jacka 6 do kościoła św. Barbary nastąp) 
<!n 9. I. 1947 o uodz. 8 30 rano po czym odbędzie się 
pogrzeb t a cmentarzu św. Rocha.

Na 8mu'ne te obrzędy zapraszają krewnych, przyja
ciół i znajjmych pozostali w smutku

iona, córki, synowie, siostra, synowe, 
zięciowie, wnuki i redzina.

Ś. f p.
bF^ancas^elc 

jhAsmiEwicae
długoletni dróżnik Pov/latcv.*cgo Zarządu Drogowego 

w Częstochowie, odznaczony brąz. Krzyżem Zasługi, 
zmarł dnia 7 styczn a 1947 roku, przeżywszy lat 76.

Wprowadzenie zwok nastąpi dnia 9 styezn'a 1947 roku 
o godz. 8.30 rano z domu żałoby przy ut. Jacka Nr 6.

W zmarłym tracimy najlepszego Kolegę i n eodżalowane- 
go współpracownika.

PAP 91

Zgubiona kartę rejestracyjną wyd 
przez RKU. Częstochową na na
zwisko Kowalczyk Józef.

Rad 3

PRACOWNICY
Powiatowego Zarządu Drogowego 

w Częstcithcwie

Zgubiono kartę rejestracji woj
skowej wyd. precz RKU Często
chowa i świadectwo szkolne na 
nazwisko Łacny Józef. 1’AP 88

Zgub'ono legitymację 
o.i.ulni Społecznej na 
Rydzek Helena.

Ubezp-e- 
nazwisko 

l’AP 64

Kuplę prasę dwuramienńą nada
jącą się do sztaneowan ta. Ofer
ty PAP pod „prasa“. PAP SI

Unieważniam skradzione doku
menty w sklepie „Jedność“ Nr 35. 
w dniu 4.1. b r. w Częstochowie 
m. in dowód osobsty. ligityma- 
<l;ę nauczycielską wydaną przez 
Inspektorat Szkolny w Częstocho
wie oraz kartki żywność owe na 
nazwisko Badbara Malcckn-Mar- 
s:ułkowa- Częstochowa, Kiliń=k'e- 
go 120. PAP 78

Zgubiono kartę rejestracji woj 
skowej wyd. przez RKU Często
chowa na nazwisko Kukula Au 
toni. PAP 77

Zgubione kartę rejestracyjną wyd. 
przez RKU Częstochowa na na
zwisko Dragański Marian.

PAP 70

Zgubiono dowód osobisty wyd 
prze: gm. Węglowice na nazwi
sko Smyla Stefan u. PAP 62

na 1/2 r-aczne 
ursy 

wietzGriitte
od godz. 6—81/«

a) handliwj
b] mkszynoTSiiia z ste: »j-afią 

przyjmuje codziennie od
9 \l i od 14—1S do dn. 
29 b m Sekretariat Szkół 
Handlowych Stów Kup
ców Polskich, ut. Han-' 
dlowa 14, pap 84

Zgubiono dowód osobisty wyd. 
w Radomsku, książeczkę wojsko
wą. kartę rejestracyjną wyd. lnzez 
RKU Częstochowa. Iwrtyma- 
eję PPS. wyd. w Radomsku na 
nazwisko Sadowski Jan. Rad 1

Zgub-cr.o dnia 31.47 na Rynko 
Narutowicza mufkę zawierając/', 
kartę rejestracyjną Nr 1673 ra
chunki z P C II na nazwisko Mu
cha Maria oraz dowód osobisty 
Olszta Leokadia. Uczciwego -zna 
lazcę proszę o zwrot zą wyu gm 
dzenicm, ul. Kopcowa 1S PAP 63

Koledze Sewerynowi BHNKOWSKiEMCJ 
z powodu zgonu Brata

tein iiimmtH
szczere wyrazy współczucia składa

REDAKCJA i PRACOWN’CY
Wytkwnctwa „Głosu Narodu“.

Członek Związku Zawcclcwcgo Pracowników Dróg Kołowych 
R. P. Oddział w Częstochowie

zmarł dnia 7.1 1947 roku przeżywszy łat 76.

W zmarłym tracimy gorliwego i _ uczynnego członka 
Związku. -

Zw. Zaw. Prac. Dróg Kołowych R. P. 
Oddział Częstochowa

Ś. t p.

FRANCISZEK

JAŚKIEWICZ

Wszystkim, którzy od
dali ostatnią posłu ę na
szemu drogiemu i nie- 
odżało a anemu mężowi i 
ojcu

ś- + p.
STEFAN 3W1

Molickiemu 
a w szczególności p A 
Masłowskiemu, chórów x 
„Póeiodnia“ oiaz panom “ 
niosącym drogie nam 
zwłoki składają z głębi 2 
se ca płynące „Bóg Za- | 
płać'*

żona i córki, i

I WOLNE POSAOY |

Do bufetu kolejowego na Śląsku 
potrzebne: wykwalifikowana go
spodyai (pożądana szko'a gospo
darcza) oraz Kierown'ezka admi 
n stracyjna W adomośe: Często 
chowa Plac Daszyńskiego 14—4 
Zgłaszać się tylko z referencja 
mi. PAP 34
Potrzebna panienka do b ura ze 
z-nojoi-s ością mo«zynopisma. P
Wylężalek, ul. 2wirki i Wigury 12.

PAP 5!l
Szpulowaczkę przyjmie zaraz Pod 
wójna 24. Majerczyk. PAP 48

i Do Jednej pani potrzebną siu
! żąeą Wauuki dobre. Wiadnmo ć.
Aleja 16, sklep komisowy l1'!'

I P łsudskiego 7. m. 8. PAP 75
Potrzebna młoda uczciwa pomoc 
domowa. Warunki do omów enia 
Zgłaszać się II Aleja 35, m. 4.

PAP 79
Przyjmicmy 4 furmanów i 4 ro- 

I bota ków. Wynagrodzenie dobre, 
i Zgłoszenia Z.O.M. Częstochowa. 
iKawia 43. PAP .67

Częstochowska Fabryka Papieru, 
ul. Narutowicza 25/27 przyjmie 
od zaraz dwie maszynistki zc zna
jomości prac biurowych. Zg o 
sz:m'a osobiste z podaniem i św a- 
szenia osobiste z po<lnn era i św’>a- 
dccfwmni w Wydz. Personalnym 
Fabryki w godz. od 10-cj do 12 ej

PAP 71

sprzeda;
Sprzedam futro łapki karakuło
we. futro męskie na pżniowcach 
kołnierz wydra obydwa w do
brym stanie, cena b. niska, oraz 
igły trykotarksie lamp 9 — 10 po 
b. nisk ej cenie. Wiadomość: War
szawska 58, sklep ze swetrami.

PAP 85
Do sprzedania radio 4-ro lampo
we Stary Rynek Nr 20, ni. 4.

PAP 72
Sprzedam motor D.K.W 500 kb. 
Wiadomość: ul. Botanicnna 29 
(gospodarz). PAP 74
Beczki żelazne 200 I trowe sprze
dany Wiadomość: Gariba!d'*eo 
11, m. 3. PAP 66
. ........... I' ■—
i ROZNE

Stemple kam*ziikowe wykonywa
El. < II A F1I.M" Warszawa Je

rozolimskie 27 Prowmeje Infor- 
mnleoiv llsíowrtie TP ?350

Przyhłąkał się p es duży czarny 
wilo.iir do odebrania za zwrotem 
kosztów. Krótka 8, m 17.

PAP 83

Prawy właściciel może odebrał 
barana. Warszawska a6, m. 12.

PAP 7»

Radioaparaty wszelkich typów re- 
perttje fachowo. Garibaldiego 14, 
m. 7. PAP 65

Lo’ al przemysłowy * poszukiwa
ny przez prywatną firnie. Zgło
szenia Aleja 61 pod „Pzemysl“.

PAP 69

D. c. 01318Ź
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